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Życzliwe przyjęcie przez publiczność i  krytyków...

SZCZECIŃSKIEJ FILHARMONII 
na występach w Warszawie

(Od specjalnego wysłannika 
„Kuriera Szczecińskiego“ )

Serdeczne powiipnie na Dworcu Wschodnim

Polska delegacja
partyjno-rządowa

p r z ^ b ^ ła  d z iś  ra n o

do Berlina demokratycznego
S p ra w o z d a n ie  
z  i r i z y t y  -  tu T V

I  SEKRETARZ KC 
PZPR Wł. GOM UŁ
KA  przewodniczący 
polskiej delegacji par 
łyjno-rządowej, która 
dziś rano przybyła 
z wizytą do NRD.

niczący Rady P aństw ^ 
W alte r U lb r ic h t wyda 
przyjęcie na cześć dele
gac ji polskiej.

ZE ZRO ZU M IA 
ŁY M  niepokojem o- 
czekiwaliśmy tych  
występów: po raz
pierwszy zespół F il
harm onii Szczeciń
sk ie j zaprezentował 
się w  stolicy, k tóre j 
publiczność — ja k  
m ieliśm y tego dowo
dy podczas ostatniej 
„W arszawskiej Jesie
n i”  —  nie jest skora 
do łatwego entuzjaz
mu nawet w  stosun
ku  do w łasnej, znako 
m ite j przecież F ilha r 
m on ii Narodowej, a 
także wobec n iektó
rych występów reno 
mowanych zespołów 
zagranicznych. P ierw  
szą m ilą  niespodzian 
ką była niezwykle  
duża frekwencja , w ie l 
ka sala F ilha rm on ii 
Narodowej była n ie
m al wypełniona. W  
lożach zauważyliśmy 
też M in is tra  K u ltu ry  
Tadeusza Galińskiego 
oraz przedstawicieli 
zespołu do spraw mu 
zycznych; w  krze
słach recenzenckich 
komplet warszaw
skich k ry tyków  mu
zycznych.

Jak wiadomo pro
gram składał się z 
dwóch części. W 
pierwszej odegrano 
bardzo trudną V  Sym  
fonię Czajkowskiego, 
które j wykonanie w y  
maga od orkiestry o-

(Ciąg dalszy na str. 4)

„DESANT“
w... Nowej 
Hucie

K R A K Ó W  P A P . K ilk a n a 
ście ty s ię cy  osób obserw ow a 
io  w  n ie dz ie lę , in te resu ją ce  
p o kazy  lo tn ic ze , zorgan izo
w ane w  N ow e j H uc ie . D uże 
za in tere sow an ie  to w a rzyszy  
Io zw łaszcza skoko m  spado
ch ro n o w ym  z sam o lo tó w  i 
śm ig łow ców  z tzw . opóźn io
n y m  o tw a rc ie m  spadochro
nu, ak ro b a c jo m  p o w ie trz 
n y m  o raz m asowem u desan 
to w i po łączonem u z zainsce 
n izo w a n ym  dz ia łan ie m  
w o js k  o b ro n y  p rze c iw ch e
m iczn e j i  w spa rc ie m  lo tn ie  
tw a*

Rozszerzenie
strefy
zakazanej
na Pacyfiku

NOW Y JORK PAP. 
Am erykańska Kom isja  
Energ ii A tom owej ogło
siła, iż  strefa doświad
czeń jądrowych na Ocea 
n ie Spokojnym w  oko li
cach Wyspy Johnstona 
zostaje rozszerzona w o
bec zamierzonych w  n ie 
d ług im  czasie dalszych 
prób jądrowych w  a t
mosferze. S trefa ta roz
ciąga się obecnie na dłu 
gości 13(1 m i l m orskich 
i wysokości 40 tys. stop.

Agencja U P I podaje, 
iż  Am erykanie  zamie
rza ją  dokonać w  tym  re 
jonie jeszcze trzech prób 
dla zakończenia serii 
rozpoczętej w  br. P rzy
gotowuje się także k i l 
ka  wybuchów ją d ro 
wych na mniejszych wy 
sokościach.

D a lia  „B B “
PARYŻ. Dwa nowe 

rodzaje świeżo wyhodo
wanych we F ra n c ji 
d a li i o trzym ały m iana: 
„B r ig it te  B ardot”  i  „P ie r 
re Cardin”  (znany tw ór 
ca mody dam skiej w  
Paryżu).

ROK szkolny dawno się rozpoczął. Niestety, 
naukę nie wszędzie podjęto. Ogółem na 120 
obiektów szkolnych w województwie, prze
znaczonych w tym roku do remontów, w 12 
trw ają jeszcze roboty.

W dużej mierze winę ponoszą dysponenci 
pieniędzy, którymi są dyrekcje szkół, względ
nie rady narodowe. Wykonawców na remonty 
szuka się za późno. Roboty powinny być wstęp 
nie zlecane w  roku kalendarzowym poprzedza 
jącym remont. Tymczasem następuje to na 
parę miesięcy a nawet tygodni przed plano
wanym remontem.

INW ESTO RZY są w  tej nieszczęśliwej sy
tuacji, że nie mają zbyt dużego wyboru w y
konawców. Wojewódzka Komisja Rozdziała 
Robót —  i  słusznie — wychodzi z założenia, 
że przedsiębiorstwa państwowe powinny się 
zająć przede wszystkim robotami inwestycyj
nymi. Większość remontów szkolnych prowa
dzą więc drobne przedsiębiorstwa spółdzielcze 
lub prywatne. Doświadczenie uczy, że w  ta 
kicj sytuacji należy szczególnie troskliwie 
wzmóc nadzór inwestorski. Z tymi zaś nie 
jest najlepiej.

REMONTY szkół są sprawą nabrzmiałą od 
wielu łat. Czas najwyższy, by kompetentne 
władze przeanalizowały ten problem I znala
zły rozsądne rozwiązanie. Remonty muszą od 
bywać się tak, by nie cierpiała na tym nauka.

DZIŚ o godz. 10 przy« 
była na berliński dwo« 

BERLIŃSKI KORESPONDENT PAP DONO- rzec Ostbahnhof polska 
SIŁ DZIŚ RANO: delegacja partyjno-rzą-

W O CZEKIW AN IU NA PRZYBYCIE PRZY dowa z W l. Gomułką na 
WODCÓW POLSKICH, JUŻ OD WCZESNYCH czele. Delegację w itali 

G O DZIN RANNYCH przywódcy partii 1 rzą- 
NA K ILK U N A S TO K I- du NRD z I  sek. KC  
LOMETROW Ą TRASĘ SED W. Ulbrichtem na 
PRZEJAZDU NASZEJ czele.
DELEGACJI PRZEZ 
STOLICĘ NRD UDAŁY  

i - i f ff  - SM ¥  S IĘ T Ł U M Y  M IE SZ - 
j f  p f ^  KANCÓW  BERLINA.

EOGATO przybrana 
trasa przejazdu delega
c ji prowadzi z dworca 
poprzez A le ję  Karo la  
Marksa, przez nowo zabu 
dowany sm ukłym i wyso 
kościowcami odcinek ko 
ło  Placu Aleksandra, na 
stępnie przez długą cią 
gnącą się w  nieskończo
ność szeroką A le ję

6 osób 
spłonęło
w samochodzie

BONN PAP. P ięciu męż 
czyzn i  kobieta spaliło  
się w  pobliżu Aschaf- 
fenburga w  samocho
dzie osobowym, k tó 
ry  zderzył się z cięża
rówką. K ierow ca samo
chodu ciężarowego jest 
ciężko ranny.

Kierowca samochodu 
osobowego nie zauwa
ży ł znaku „stop”  przed 
niebezpiecznym skrzyżo 
waniem i m ija ł je z du
żą szybkością. Po środ
ku skrzyżowania zde
rz y ł się z ciężarówką. 
Samochód osobowy zo
s ta ł rozb ity  i spa lił się. 
Czterech pasażerów zi
dentyfikowano jako żoł 
n ierzy amerykańskich.

Ującie
ludożercy
z Ladakh

D E LH I. Po blisko 
rocznym pościgu polic ja  
indy jska  ujęła ludożer
cę, k tó ry  b y ł postra
chem mieszkańców w io 
sek w  re jonie  Ladakh 
(północny kraniec Ind ii). 
Ludożerca, którego naz
w isko b rzm i: Sjed A k - 
bar Szach „w yspecja li
zował się”  w  porywaniu  
dzieci, które  następnie 
zab ija ł i zjadał. Jego 
o fiarą padło 11 dzieci.

W momencie ujęcia go 
przez policję, morderca 
szykował się do zgła- 

J w t e i a e i  « t ia o r . .

P o ezfa  
przynosi 

s zc zę ś c ie  l
D ŁU G O ; bo  d łu go  

t r w a ł  re m o n t! W reszcie 
je d n a k  U rzą d  P o cz to 
w y  p rz y  u l.  B o gu ro dz i
cy  zos ta ł o tw a r ty . Nasz 
fo to re p o rta ż  p t .  ¿.URZĄD 
PO CZTOW Y PR ZYN O 
S I SZCZĘŚCIE”  zna j
dziesz na  s tr . 3.

♦  Polska — NRD 
16:4 (boks)

♦  Polska — NRF  
106,5:104,5 (La.)

r , - * .

AWANSE
oficerów
rezerwy

WCZORAJ w  Wojsko 
wej Komendzie Woje
wódzkiej odbyła się u- 
róczystość wręczenia a- 
wansów oficerom rezer
wy. Kilkudziesięciu ofi
cerów otrzymało stopnie 
od podporucznika do ka 
pitana włącznie. Wręczę 
nia aktów mianowania 
dokonał ppłk. Stanisław 
W ĘCŁAWEK. W  uroczy 
stości wzięli udział —  
przewodniczący Prezy
dium M RN Henryk ŻU 
KO W SKI i sekretarz 
K M  PZPR Włodzimierz 
KAM IŃ SK I.

W  części artystycznej 
spotkania wystąpił ze
spół szczecińskiej „E- 
strady”. Następnie ko
mendant W KW  podej
mował oficerów lampką 
wina. (wit)

W A R S Z A W A  P A P . W 
o kre s ie  p o b y tu  p o ls k ie j 
de le g a c ji p a r ty jn o -rz ą 
d o w e j w  N R D  nasz 
„D z ie n n ik ’ » te le w iz y jn y  
łączyć się będzie z B e r 
l in e m , skąd nadaw ane

— Iz ir— *- -----
______ a
w iz y ty .

Schoenhauser, do dz ie l
n icy Panków obok gma 
chu naszej ambasady i 
miasteczka rządowego 
Niederschoenhausen.

Na odśw iętn ie udeko
rowanym czerwono-czar 
no-z ło tym i barwam i 
NRD, naszymi biało-czer 
wonyrni sztandarami i  
robotnicza czerwienią 
Dworcu Ostbahnohof o- 
czekują gości polskich 
najw yżsi przywódcy 
NRD. Tu odbywa się 
pow itan ie  oraz pierwsze 
spotkanie z ludnością 
B erlina.

PR O G RAM  PIERW SZEGO 
D N IA  p o b y tu  w  B e rlin ie  
p o lsk ie j de leg ac ji p a r ty jn o -  
rząd ow e j z  W ładys ław em  
G O M U ŁK Ą  I  Józefem  CY
R A N K IE W IC Z E M  p rz e w id u 
je  po n a d to  z łożenie w ień 
ców  na  cm en ta rzu  b e r liń 
sk im  F rie d rich s fe ld e , gdzie 
spoczyw ają  w y b itn i p rz y 
w ó d cy  n ie m ie ck ie go  i  m ię 
dzynarodow ego ru c h a  ro b o t 
niczego, Jak K a ro l L ie b - 
k n e ch t, Róża Lu ksem b urg , 
F ranc isze k  M e h rin g  i  W il
h e lm  Pdeck. P rzed P o m n i
k ie m  w  d z ie ln ic y  T re p to w  
de legac ja  po lska  odda na 
s tę pn ie  ho łd  p o le g łym  w 
w a lka ch  o B e r lin  żo łn ie 
rzo m  ra d z ie ck im . Z  ko le i 
goście po lscy  z łożą w izy tę  
na d b u rm is trzo w i B e rlin a , 
E b e rto w i.

Cały rząd 
kubański
weźm ie udział

w powitaniu 
Ben Belli

H A W A N A  PAP. Pr<M 
m ier a lg ie rsk i Ben Bel
la  w ylądu je  ju tro  na lo t 
n isku pod Hawaną, przy; 
bywając z o fic ja lną  w i
zytą na Kubę. W  u ro 
czystym pow itan iu  weź
m ie udzia ł cały rząd Re 
p u b lik i Kubańskie j oraz 
korpus dyplomatyczny, 
a na kilkunastokilom e
trow e j trasie w iodącej 
do rezydencji Ben B e lli 
pow ita ją  go tłu m y  miesz 
kańców stolicy.

Pierwsza
rozmowa
Schroeder 
-  Rusk

W ASZYNG TON PAP, 
M in is te r spraw zagra
nicznych NRF, Gerhard 
Schroeder! przeprowa
d z ił niespodziewanie 
pierwszą rozmowę z ame 
rykańskim  sekretarzem 
stanu Deanem Ruskiem 
ju ż  w  niedzielę. Rozmo
wa trw a ła  niecałe dwie 
godziny i  ma być kon
tynuowana dziś po po
łudn iu .

Temat rozmowy nie 
został dotychczas u jaw 
niony.

•  •  •
Schroeder p rzyby ł dd 

USA z 5-dniową w izy 
tą.

y //////////////A
RÓW NIEŻ DZIŚ  prze ^  j  ^

prowadzone zostaną p ier 
wsze rozm owy p o litycz
ne. Wieczorem I  sekre
tarz K C  SED i  przewód 6  stron

S T A T K I N A  W E JS C IU i

S /S  „K A T O W IC E "  — z  Za
ch o d n ie j A f r y k i  v ia  H am bu rg .

S /S  „W IE C Z O R E K " -  }  Da 
n i i  pod ba lastem .

S /S  „JE D N O Ś Ć  R O B O TN I
C Z A "  — z D a n ii po d  balas
te m .

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

D Z IŚ  b a w i w  Szczecinie de
leg ac ją  T R Z Z  z  K ie lc , p a tro -

nu jącego s ta tk o w i P 2 M  8/s 
„ K ie lc e " .  D e legac ję  p rz y ją ł 
k a p ita n  s/s  „K ie lc e "  — H en
r y k  S w ita ls k i.

„W IE C Z O R E K " O D P O W IA D A  
N A  A P E L  „ G N IE Z N A "

W  O D P O W IE D Z I na  ap e l 
załogi s/s  „G n ie z n o "  — załoga 
s /s  ¿.Wieczorek»» zobow iązała 
s ię  zw iększyć  przew óz ła d u n 
k u  w ęg la o o k . 20 to n  w  każ
de j po d ró ży  d z ię k i usu n ię c iu  
zbędnych c ię ża ró w  i  oszczęd
n e j gosDodaree w oda i  b u n k 

rem ,

U W A G A , S T A T K I 
H A N D LO W E  I  R Y B A C K IE !

N O R W E S K I IN S T Y T U T  M e
te o ro lo g iczn y  u m ie śc ił w  pasie 
m ię d zy  63 s to p n i ró w n o le ż n ik a  
a 0,2 s to p n i p o łu d n ik a  bo ję  
p ły w a ją c ą  z  n a d a jn ik ie m , p ra 
cu ją c y m  na fa l i  5 767,2 khz. 
G o dz iny  e m is ji do tyczące sta
n u  pogody co 3 godz iny.

P o da je  się pow yższe do w ia  
dom oścl, a b y  p rze p ływ a ją ce  w  
o k o lic y  b o i p o lsk ie  s ta tk i o- 
m y łk o w o  n ie  w y ło w iły  Je j ł  
•w D ob ieg ły  zde rzen iu  z n ią . *
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W  LISTOPADZIE  
KENNEDY  
PRZY JEDZIE  
DO B R A ZY L II

♦  R IO  D E  JA N E IR O . Jaik 
w y n ik a  z o f ic ja ln e g o  k o m u n i
k a tu , w ie lo k ro tn ie  odk ładana 
re w iz y ta  p re zyd e n ta  K E N N E  
D Y ’EGO w  B r a z y l i i  odbędzie 
się os ta te czn ie  w  d n ia ch  12—15 
lis to p a d a  b r .

W A S Z Y N G T O N . W czo ra j w  
1 godz inach • w ie czo rn ych  do 

W aszyng tonu p rz y b y ł z 24-go- 
dz in ną  w iz y tą  p re m ie r  A lg ie 
r i i ,  B E N  B E L L A . P rzep row a
dz i on  m . in . rozm ow ę z  p re 
zyde n tem  K e n n e d y m ,

I * * *I N O W Y  JO R K j W  n ie dz ie lę  
■wieczorem w  N o w y m  J o rk u  
p re zyde n t K e n n e d y  s p o tk a ł 
s ip z szefem  de leg ac ji a m e ry 
k a ń sk ie j W O N Z , STEVEN SO 
N EM . O m aw ian o  sy tu a c ję  w 
K o n g o  i  na K u b le . (U P I)

SPOTKANIE  
DELEGACJI KPZR i I, 
Z  PALM IRO  , . 4 »  i 
T O G L IA T T IM  i
I  C ZŁO N K A M I ' ;

! KIEROWNICTW A! |
W LPK ' •

♦  M O S K W A . J a k  poda je
„P R A W D A ” , 13 p a źdz ie rn ika  

, de legacja K C  K P Z R  z sek re 
ta rze m  K C  K P Z R  B. N . PONO 
M A R IE W E M , k tó ra  b a w iła  we 

1 W łoszech na zaproszenie K C  
i W ło s k ie j P a r t i i  K o m u n is tycz 

n e j, o d b y ła  d łuższą, p rzy ja zn ą  
rozm ow ę 9. P a lm iro  T O G L IA T  
T rM  i  in n y m i c z ło n ka m i k !e - 

i ro w n ic tw a  J S e k re ta ria tu  
, W łP K .

W  czasie rootm ow y, toczące j 
się w  p rz y ja z n e j atm osferze , 
dokon an o  szczerej w y m ia n y  
po g lą dó w  w  sp ra w ie  s y tu a c j i  
i w a lk i k la s y  ro b o tn i esej oraz 
na te m a t róAnych aspektów  
dz ia ła lno śc i obu p a r t i i.

(TASS)

„WOJNA'
PODATKOWA-  
FRANCJA —  MONACO

1 ; .♦  P A R Y Ż  P A P . O s ta tn im  po : 
sun ięc ie m  F ra n c j i  w  „ w o jn ie ,  
p o d a tk o w e j”  z ks ięs tw e m  M o- 
naco je s t zarządzen ie  poczty  
fra n c u s k ie j. P rz e w id u je  o n o ,1 
że na l is ty  w y s y ła n e  do M ona

ja k  na  l is ty  
w y sy ła n e  za g ra n icę . P oprzed
n io  w y s y łk a  l is tu  do  M onaco 
kosz tow a ła , podo bn ie  ja k  do 
w s zys tk ich  o k rę g ó w  F ra n c ji, 
25 ce n tym ó w , (obecn ie  50 cen
tym ó w ). (R euter)

JAYNE
MANSFIELD j 1
CHCE WYJŚĆ 
PONOW NIE ZA  M Ą Ż

♦  N O W Y JO R K . S łyn na
gw  Landa H o llyw o o d u , Jayne 
M A N S F IE L D  ośw ia dczy ła  
dzienn ikarzom ,- że zam ierza 
w y jś ć  za m ąż za w łosk ieg o  
p ro du cen ta  f i lm o w e g o , E n rlco  
B O M B A . P o in fo rm o w a ła  ona, 
że je d y n ą  przeszkodą w  za
w a rc iu  m ałżeństw a je s t s ta no 
w is k o  je j  obecnego m ęża, M ic  
k e y  H a rg ita y a , k ió r y  n ie  chce 
się zgodzić rwa s z y b k i, rozw ód 
tzw . m e ksyka ń sk i. (UP)

TRAGICZNA O M YŁKA

♦  LO N D Y N . W  s z p ita lu  W
K a m p a la  (U ganda) przeprow a 
dzoaio operac ję  pe w n e j kob ie 
c ie , k tó re j u su n ię to  zd ro w e  o- 
k o  zam iast chorego. W sku te k  
te j o m y łk i k o b ie ta  s t r a c i ła , 
w z ro k . O p erac ję  tę  p rze prow a
d z i ł  asys ten t leka rza . W ładze 
U ga nd y  p rz y z n a ły  n ieszczęśli
w e j pa c jen tce  w yso k ie  odszko 
d o w an ie  i  w y d a ły  zarządzenie 
na kazu jące , b y  w  przysz łośc i 
o p e ra c je  oka  przeprow adzane 
b y ły  p rzez w y k w a li f ik o w a 
n ych  le k a rz y . (R euter)

„GRANICA
JĘZYKOWA”

♦  B R U K S E L A . P a rla m e n t
b e lg ijs k i z a tw ie rd z ił w czo ra j 
us taw ę p rze prow a dza ją cą no
w ą „g ra n ic ę  ję z y k o w ą ”  m ię 
dzy fla m a n d zką  a w a llo ń ską  
częścią B e lg ii.  Szereg m ie jsco  
w ośc i, w  k tó ry c h  przeważa 
ludność fla m a n d zka  p rzy łąe zo 
n ych  zosta ło  do  p ro w in c ji  
L im b u rg . R ów n ie ż w a lloń ska  
p ro w in c ja  H a in a u t pow iększo 
na została o k i lk a  w s i.

(R eu te r)

KLUCZ.,-,

♦  P A R Y Ż . P o p u la rn y  p a ry 
s k i a k to r ,  es tra do w y, Jean 
M a rc  T H IB A U L T  zg u b ił os ta t 
ń io  podczas a n tra k tu  k lu c z  od 
ka jd a n k ó w , k tó re  w  je d n e j ze 
scen ija k ła d a  sw em u p a rtn e ro  
w i  w  r e w ii  „C ze rw o n e  p ió ro ”  
w y s ta w ia n e j p rzez „A lh a m -  
b re ” . W  re zu lta c ie  trze b a  b y 
ło  p rze d łużyć  p ra w ie  o  pó ł 
go d z in y  prze rw ę , aby u m o ż li
w ić  sku tem u a k to ro w i u w o ln ię  
n ie  się z o ko w ó w  i  p o w ró t 
na scenę. (A F P )

P rz e d  ro k ie m  i dziś

Barometr nakładów
drgnął na pogoda?

„Kobra" nie odstrasza 
^  i©wa ciekawych cytr

STARSI LU D ZIE  pamiętają czasy, kiedy 
w kioskach leżały spore stosy tygodników, 
a czytelnik z obojętną miną mówił: „Proszę 
o „Przekrój”. Dziś i „Dziennik Ludowy” 
nie zagrzewa miejsca. Ze wzruszeniem prze 
czytaliśmy informację statystyczną w  myśl 
której w I  półroczu rb. kupiliśmy o 24 mi 
liony egzemplarzy gazet więcej, niż w  ana
logicznym okresie ub.r. Czyżby barometr na 
kładów drgnął na pogodę? A może głód 
dzienników jest tak silny, że czytelnicy 
wykupują ostatnie buble?

‘ TY TUŁÓ W  KSIĄ ŻE K

W ieś
numerowanych
„d y n a s tii“

Z IE L O N A  GÓRA. D ąb ró w  
ka  W ie lkop o lska  — w ieś na  
Z ie m i L u b u s k ie j zam ieszka 
na  od w ie kó w  w y łączn ie  
przez rdzenną lud no ść  p o l
ską , je s t ś rod ow isk ie m  p ra 
w ie  sam ych „d y n a s t i i ’ ':  
G o łkó w . B u d ych ó w , N iem 
ców  i  SpychałóW . N a oko ło  
100 ro ln ik ó w  zam ieszka łych  
w  g ro m a dzie  s ta n o w ią  o n i 
ponad 60 p ro c. A b y  u n ik 
nąć e w e n tu a ln ych  n ie p o ro - 
z iim ie ń , m ie jscow e w ładze 
a d m in is tra c y jn e  w p ro w a d z i 
ły  od po w ied n ią  n o m en k la 
tu rę  d la  poszczególnych ro -  
d ó w ,

I  ta k  np . w  re je s tra ch  re
fe ra tu  poda tko w e go  GR N  
w id n ie je  Józe f G o łe k  syn  
Tom asza I  i  Józef G o łe k  syn- 
Jaku ba  I I .  Podobn ie  is tn ie je  
se ria  od I  do IV  B u dych ów  
o ty ch ' sam ych im io n a ch  o -  
ra z  k i lk u  N iem ców  i  S py- 
cha łów .

Pomoc ZRA 
dla Jemenu

K A IR  P A P . W  s to lic y  Je
m en u, Sanie, rd b y ly  się 
ro z m o w y  m ię d zy  p re m ie
rem  Jem enu, p u łk o w n ik ie m  
E l S a lia lem  a cz ło n ka m i Ra 
d y  P rezyd e n ck ie j Z R A , A n - 
w arem  Sadatem  i  K u m a
łem  Ed—D in  R ifna tem . k tó 
rz y  p rze byw a ją  z w iz y tą  w 
Jem enie. A g e n c ja  M E N  do
n o s i, że p o  zakończeniu 
rozm ów  8alla1 ośw iadczy ł, 
że „ w iz y ta  p rzyw ód ców  eg ip  
sk ich  um a cn ia  s ity  re w o lu - 

i  Jest sym bo le m  jem eu- 
- eg ipskiego b ra te rs tw a  

oraz po pa rc ia , ja k ie g o  p re 
zyd e n t Nasser ud z ie la  R epu
b lic e  Je m e ń sk ie j” . A n w a r  
Sadat, ze sw e j s tro n y , po
tw ie rd z ił,  że ZR A  ud z ie la  
rzą d o w i jem eń sk iem u porno 
cy d la  re a liz a c ji ce lów  re
w o lu c ji i  dążeń n a rod u  je 
m eńskiego.

I  BROSZUR, noszących 
wspólne miano „pozyc ji 
wydawniczych”  było  o 
94 m nie j (w I  półroczu 
ub.r. 3 801, w  I  pólr. rb. 
— 3 707), a w  nakładzie 
g lobalnym m nie j o  5,3 
m in, egzemplarzy. Smut 
ne... Gdybyśmy jednak 
n a p r a w d ę  c ie rp ie li 
na b rak le k tu ry , m ogli
byśmy szczodrzej korzy 
stać z usług księgozbio
rów  — prawda? Tym 
czasem na 33 293 000 to 
mów w  publicznych b i
bliotekach powszech
nych było w  ub. roku ty l 
ko 71 100 000 wypoży
czeń. Każda książka w 
rękach zaledwie, dwóch 
czyte ln ików  rocznie — 
mało, proszę państwa!

L IC Z B A  R A D IO  AB O N E N 
TÓW  — m ó w im y  w ciąż o 
ró ż n ic y  m ię dzy  p ie rw szym  
pó łroczem  ub ieg łego i  b ie 
żącego ro k u  — w zro s ła  na 
w s i o  77 ty s ię cy , a w  m ia 
s ta ch o  99 ty s ię cy , łączn ie 
do 5 m ilio n ó w  592 tys ięcy  
osób. N aw e t „K O B R A ”  n ie  
p o tra f i z ra z ić  e n tu z ja s tó w  
te le w iz ji,  k tó ry c h  za re je s tro  
w an e szeregi po w ię kszy ły  
się w  ty m  sam ym  czaaie 
o 274,5 ty s ią ca  osiąga jąc p ra  
w ie  790 tys ię cy  osób.

ZA TR U D N IEN IE  w  
głównych działach go
spodarki uspołecznio
nej.... W  I  kw arta le  rb. 
w  stosunku do I  k w a r
tału ub.r. przybyło  oko
ło 12 tysięcy pracowni
ków  transportu  ! i  łącz
ności (usługi!), 21 tysię
cy p racow ników  obrotu 
towarowego (też usłu
gi!), 11 tysięcy pracow
n ików  gospodarki komu 
nalnej i m ieszkaniowej 
(znów usługi!) oraz 17 
tysięcy pracowników  o- 
chrony zdrowia, opieki 
społ., i k u ltu ry  fizycz
nej. Znacznie skrom niej 
szą, bo liczącą ty lk o  3 
tysiące osób, ilość no

wych pracowników zy
skały oświata, nauka i  
ku ltu ra  niefizyczna,

M IM O  PO ŚLIZG Ó W  1 prze 
sunięć w  I  k w a r ta le  rb . w  
po ró w n a n iu  do tego samego 
okresu ub. r .  p rz y b y ło  nam  
15 s zp ita li. L iczb a  łóżek po
w iększy ła  s ię  o przeszło 5 
tys ięcy  (W ty m  p ra w ie  500 
p sych ia tryczn ych ). P rzecho- 
row a lfśm y, n ie s te ty , aż 29,5 
m in  d n i (o  5,5 m in  d n i w ię 
cej n iż  przed ro k ie m , k ied y 
n ie  b y ło  ep ide m ii g ry p y ). Z 
opuszczonych w s k u te k  cho
ro b y  d n i p ra cy , m ilio n  i 17 
tys ię cy  przyp ad a  na  zw o l
n ie n ia  spow odow ane w ypad 
k a m i, za tru c ia m i i u ra zam i 
zaw o do w ym i (w  ro k u  ub ieg 
ły m  m ilio n  i  74 tys iące  dn i).

(op rać, i f )

I  D N ? A

M A  O l . E Ń

Związane 3
ręce i

Macmiliana i
i (

K O LE JN E  S P O T K A - 4 
N IE  B R U K S E L S K IE  4  
pe łno m o cn ika  rząd u  b ry  4  
ty js k ie g o  z p rze ds ta w i- 
c ie lą  m i c pa ńs tw  EW G 
zosta ło  zno w u  od roczo - 
ne — pra w d op od ob n ie  
do  lis top ad a. Jeże li zda 
n ie m  ob se rw a to rów  roz  4  
w iązan ie  tego rod za ju  
b y ió  do p rze w id zen ia , 
to  przede w szys tk im  4  
d la tego, że od  o s ta tn ie j, 4  
rów n ie ż zako ńczo ne j f ia  4  
sk iem , k o n fe re n c ji,  n ie  4  
zosta ło  n ic , co  b y  m og 4  
ło  Się p rzyczyn ić  do 4 
zb liżen ia  s ta no w isk  ob u  4  
s tro n . 4

W rześniow a,,, k o n fe re n  
c ja  p re m ie ró w  C om m on 
w e a lth h  -u ja w n iła  2 n ie  
byw a łą  ostrośc ią oba- W 
w y  g łó w n ych  k r a jó w  5  
W spó ln o ty  przed p rzy - 
s iąp ien ie m  A n g li i  do  ^  
W spólnego R yn ku .

W  os ta tn im  o k re s ie  4  
liczba  p rz e c iw n ik ó w  2  
EW G w zros ła  w  A n g li i  4  
z 28 do 52 proc. N ie  u -  3  
lega w ą tp liw o ś c i, że 
rów n ie ż  znaczny w  ty m  2  
je s t ud ż ia l p ra w ico w ych  4  
k ó ł ko n se rw a tyw n ych . 4

Swobodę ru ch ó w  M ac 
m iila n a  w  prze ta rga ch  ^  
z EW G ogran icza  ró w - 2  
n leż rosnący o p ó r L a - - 
b o u r  P a rty , k tó re j 2  
cz ło n ko w ie  na k o n g re - 2  
sie w  B r ig h to n  n ie m a l . 
je d n o m y ś ln ie  p o tę p ili 
w s p ó ln o ryn ko w ą  po U ty  M 
kę  rządu.

Z D R U G IE J STR O N Y ^  
— w  okre s ie  dz ie lącym  A 
obecne spo tka n ie  b ru k -  . 
se lskie od po prze dn ie - 
go — oś P a ry ż  —  B o nn . 
w  n iczym  n ie  u s tą p iła  . 
ze sw o ich  żądań znacz A 

'n y c h  ustępstw  2 a rów no  . 
p o lity c z n y c h  ja k  ł  go - ' .  
spodarczych ze s tro n y  . 
L o n d yn u . j

( jr )

POLSKA
na Friedrichstrasse
(Korespondencja własna z NRD)

EDITHA WOIGNER ma dwadzieścia k il
ka lat, pracuje jako sekretarka w jednym 
z przedsiębiorstw handlu zagranicznego i 
pochodzi z Wrocławia. Od kilkunastu ’ -f 
mieszka w  Berlinie. Poznałem ją właśnie 
w tutejszym Ośrodku Kultury Polskiej, 
gdzie przez dwa lata uczyła się języka pol
skiego.

F U N D A C JA  im ie n ia  
K o śc ie lsk ich , założona 
w  1961 r. ku  uczczeniu 
p a m ię c i W ła dys ła w a  i 
W ojc iecha K o śc ie lsk ich , 
k tó re j s iedziba m ieści 
s ię w  G enewie , zaw iado 
m iła  d y re k c ję  M uzeum  
N arodow ego w  W arsza
w ie . że zgodn ie z posta 
no w ien ie m  testam ento
w y m  W ła dys la w o w e j K o 
śc ie lsk ie j z r. 1957, M u
zeum  N arodow em u w  
W arszaw ie przekazany 
zosta je na  w łasność zna 
n y  obraz Jana M a te jk i, 
p rze ds ta w ia jący  dz iec i 
a r ty s ty .

O braz w  na jb liż szym  
czasie zostan ie  przew ie  
z io n y  do W arszaw y 1 
w y s ta w io n y  w  M uzeum  
N arod ow ym .

(CAF)

ila  saniach 
i nartach
przez

Antarktydę
RIO  DE JANEIRO. 

Chile jest jednym  z nie 
w ie lu  k ra jó w , k tóry  
przeprowadza na A n- 
ta r jc tyd z ią .. „  jptensywhe-- 
badania.,; 'psta tn ió  ...ekif 
pa ch ilijska  ' przebyła 
pod dowództwem k a p i
tana Alvaresa po raz 
pierwszy, na saniach 
i nartach, odległość 
525 km dzielącą p laców 
kę ch ilijską  od bazy a r
gentyńskie j i angie lskie j 
s tac ji naukowej „T r in l-  
ty  House” .

Śmierć 
na szosie

LON DYN PAP. 16 
osób zginęło, a 5 odnio
sło rany wskutek kata
s tro fy  autobusu, k tó ry  
runął z mostu do rzeki 
w  pobliżu miasta Kano 
w  północnej N igerii.

W CZERWCU br. 
wraz z b lisko stoma słu 
chaczami zdała egzami
ny pisemne i  ustne. 
Przewodniczącym kom i
s ji egzaminacyjnej był 
w yb itny  pedagog prof. 
FA LK E N H A H N  z U n i
wersytetu Humboldta. 
Pani Editha dwa razy 
odwiedziła już Polskę, 
była we W rocław iu, Za 
kopanem i  Gdańsku. 
Jest zachwycona. Zawar 
la tam w iele znajomo
ści," y tr^yn ju ie  ge s.wpi- 
m i nowym i p rzyjació łm i 
stałe kontakty. A  ■ do 
Ośrodka przychodzi na
dal. Na imprezy, poka
zy film owe, na wystawy 
i koncerty.

W S TĄ P M Y  do OŚRODKA 
K U L T U R Y  P O LS K IE J na 
F rie drichstra sse, w  k tó ry m  
przez ca ły  dzień pa nn ie  ba r 
dzo ożyw io n y  ru ch . Na te 
go roczny Kurs je żyka  po l
skiego zap isało się 30 osób. 
D w a razv  ty le  Chętnych O- 
środek n ie  b y ł w  stanie 
p rz y ją ć  z  pow odu b ra ku  
m ie isca  w  salach w y k ła d o 
w ych .

w p ie r w s z y m : p ó ł r o 
c z u  b r . od w ie d z iło  Ośrodek 
30 tys . osób. O d b v ły  się tu 
83 im p re zy , w  różnych m ia 
Stach N R D  b y ło  ich  wiece.1. 
n iż  700. Łączn ie  w  Im p re 
zach O środka uczestn iczy ło  
w  ty m  okre s ie  115 tys . ‘ o- 
sób. O środek ro z w ija  b a r
dzo w szechstronna dz ia ła l
ność. posiada w  a rch iw u m  
600 fi lm ó w , a jego pracow 
n ic y  snorzadzk i 30 rew e la 
c y jn y c h  w p ro s t m on taży  
P o lsk ich  K ro n ik  F ilm o w ych .

W  p ro g ra m ie  dz ia ła lno śc i 
O środka w yd ru ko w a n a  je s t 
p o zyc ja : „ W i r  e r fü lle n  ge rn  
— M usikw U nsche”  (Spe łn ia
m y chę tn ie  wasze życzenia 
m uzyczne). W  sa li ko n ce rto  
w e j m ożna często spotkać 
m ło d ych  czy s ta rszych lu-* 
dz i. na k tó ry c h  spec ja lną  
prośbę od tw arza  się z p ły t  
m u zykę  C hopina. Paderew 
skiego. M on iu szk i...

PR ZED  SEZONEM  U R LO 
PO W YM  O środek n ic  m óg ł 
nasta rezyć m ap  i  p rzew od
n ik ó w  dla  ob yw a te li NR D, 
k tó rz y  w y b ie ra li się do Po l 
sk i. w ie lu  z ty c h , k tó rz y  
tam  b y li.  n ie  zapom n ia ło  o 
naszym  k ra ju .

Zewsząd p ły n ą  do Ośrod
ka  zaproszenia na spo tka 
n ia  ł dysku s je . Ta in ic ja ty 
w a je s t w yrazem  zm ian, ja 
k ie  w obec P o laków , nasze
go państw a , Jego r o l i  i  zna 
czenia w  św lcc ie  obse rw u je  
s ię  w  te j części N iem iec, 
w  N R D . T o są w łaśn ie  te  
now e N iem cy . z«viązanę r. 
nam i w ięzam i p rz y ja ź n i i  
w spó łpracy.

B o gus ław  R E IC H H AR T

Katastrofa
kolejowa

LONDYN PAP. Agen
cja Reutera donosi, że 
w  pobliżu miejscowości 
Coimbra w  północnej 
P ortuga lii na przejeż- 
dzie ko le jowym  nas tr
oiło zderzenie pociągu 
z autobusem. W  ka ta 
strofie zginęło 6 osób, 
a 20 odniosło rany.

PRZED K IL K O M A  D N IA M I prem ier Sallal 
udzie lił w yw iadu grupie dziennikarzy zagranicz 
nych, k tórzy p rzyby li do Sany —  ja k  podają 
dw aj korespondenci z te j grupy, a m ianow icie  
korespondent REUTERA Ronald Batchelor i  ko
respondent D A IL L Y  EXPRESS A rth u r Ches- 
w orth  (relację jego pub liku je  UPI) —  na spe
cjalne zaproszenie rewolucyjnego rządu jemeń
skiego. Batchelor i  Chesworth p rzyby li do Ta i- 
zu z Adenu w raz z 4 in nym i dziennikarzam i, 
których nazwiska nie są podane w  ich relacjach, 
na jeepach, po 10-godzinnej podróży, skąd udali 
się samochodem do Sany. Nie posiadali oni wiz, 
zaopatrzeni b y li natomiast w  pismo od przedsta 
wiciela Jemenu w  Adenie do rządu w  Sanie. 
REUTER w  notce poprzedzającej relację Bat- 
chelora zaznacza, że wspomniana grupa dzien
nikarzy zachodnich jest pierwszą, k tó re j Sallal 
zdecydowl się udzie lić osobiście w yw iadu  od 
c h w ili dojścia do władzy 11 dn i temu. Są to po
nadto p ierw si dziennikarze zachodni, którzy 
otrzym ali zezwolenie na przybycie do Jemenu 
po 6-letnim  okresie stosowania re s trykc ji przez 
rząd jemeński wobec korespondentów zachod
nich.

BATCHELOR na wstępie swej relacji stwier
dza, że „los imama el Badra... pozostaje nadal 
okryty tajemnicą”.

G rupa ko re spo nd en tów  zach od n ich , k tó ra  zw ied z i
ła  da w n y  pa łac im a m a  zna laz ła z n ik o m e  d o w o d y  m o
gące p o tw ie rd z ić  w e rs ję  c z y n n ik ó w  rząd ow ych , Zgod
n ie  z k tó rą  im a m  m ia ł zna leźć śm ie rć  pod g ru zam i 
sw ego pa łacu . N ie m n ie j tw ie rd ze n ia , że zosta ł on  za
b ity  m ogą b y ć  pra w d z iw e .

SYLW ETKA S ALL ALA
J A K  P O D K R E Ś L A JĄ  K O R E S P O N D E N C I, S a lla l, 

k rze p k i 4« -le tn i m ężczyzna o p o s ta w ie  w o jskow ego 
Jest p o p u la rn ym  bo ha te re m  na ro d o w ym  — p rze s ie 
k a ł  on l t  l a l  w  w ięz ien iach  U ąaniów  j  k i lk a k ro tn ie

Jeepem do Sany

o Sylwetka Sallala 
o  Cele rewolucji 
o Co się stało 

z imamem?
w szczyna! p rze c iw ko  n im  n ie ud an e  re w o lty .  Teraz 
spraw ia  on w rażen ie  ez ło w ie ka  s łan ia jące go  się ze 
zmęczenia, je s t  ta k  zm ęczony — pisze C hesw orth — 
ze z tru d e m  fo rm u łu je  zdania . „Je s te m  znużony — 
pow iedzia ł S a lla l — n ie  spa łem  p ra w ie  w cale od 5 
tyg od n i. N ie  m ożem y o p u b lik o w a ć  szczegółów  na te 
m at naszej re w o lu c ji,  ja k  do n ie j doszło, ale rzeczą 
S łowną je s t fa k t,  że od n io s ła  ona sukces i  że pop ie
ra ją  c a ły  na ród . N ie  je s t to  nasza p ie rw sza re w o lu 
c ja , ale je s t ona os ta tn ią ” .

Sa lla l — re la c jo n u je  B a tch e lo r — op ow ie d z ia ł, że 7 
ła t  spędził, z a k u ty  w  k a jd a n y  w  po dz iem nej ce li w  
poaętm ych, w y k u ty c h  w  ska le  loch ach  w ięz ien ia  w  
lla d d ża , na pó łn o c  od  Sany,

CELE REWOLUCJI

Przewrót z 26 września dokonał się dokładnie 
w  ciągu 10 godzin —  powiedział S alla l —  czołgi 
o tworzyły ogień przeciwko położo i^m  w  cen
trum  miasta dwóm pałacom, z których pałac al 
Bashair poddał się nacierającym po k ilk u  go
dzinach. ale zwolennicy, imama jeszcze przez

szereg godzin staw iali opór. Do te j pory straco
no 23 zwolenników im ama, a 25 wtrącono do 
więzienia. N iektórzy z nich będą sądzeni, inn i 
zaś w ięzieni przez niesprecyzowany jeszcze 
okres. Sallal oświadczył, że posiada poparcie 
wszystkich głównych plemion. „Obecnie potrze
ba nam nowej, pokojowej rew o luc ji — rewolu
c ji społecznej, polityczne j i gospodarczej, po
trzeba nam reform , aby zmienić to. co pozosta
w ił  nam w  spuściźnie stary reżim. Rozpoczyna
m y od zera. Chcemy przyjaźni ze wszystkim i, 
k tó rzy  o fia ru ją  ją nam bez wysuwania w arun
ków. Zwłaszcza ze Zjednoczoną Republika Arab 
ską. Naszą po lityką  jest pozytywny neutralizm . 
oraz nie wiązanie się z żadnym z bloków. Obec
n ie  odczuwamy naglącą potrzebę pomocy tech
nicznej i tak ie j w łaśnie pomocy najbardzie j po
trzebujem y i  oczekujemy ze strony całego 
św iata” .

Zapytany, jaką rolę odegrała ZRA' w  prze
wrocie — pisze Chesworth — Sallal odpowie
dział: ..Żadnej — Egipt skierował do nas jedy
nie techników i oficerów szkoleniowych”.

FINANSE

J A K  P O D A Ł  S A L L A L , po re w o lu c ji  zna lez iono w  
skarb cu k ró le w s k im  za le dw ie  8 m in  th a le ró w  fo ko !»
2 m in  600 tys . fu n tó w  sz te rlln g ó w ). K ie d y  14 la t  temu 
Im am  Ahrr.ed zasiadł na tro n ie , s ka rb  k ró le w s k i sza
cow ano na oko ło  400 m in  fu n tó w  szte rltn gó w . „ im a m  
i  k s lą ż ę ti g ra b il i skarb  5 w y s y ła li p ien iądze za gra
n icę , do S zw a jca r ii, U S A , ! W ło ch . N o w y  rząd prze
ją ł  z ie m ie  należące do  ro d z in y  k ró le w s k ie j k tó re  
z a jm o w a ły . m * ogó łu  z iem i u p ra w n e j w  Jem enie . I *  
m am  p rzyw łaszcza ł sobie w p ły w y  po da tkow e , ro ln ic 
tw o  podupada ło  a k r a j g ło d o w a ł” .; (o m ]



K r *13 (5663V

9  Skąpy Polak ^  W"wojewódzkim 
przekroju §  Kariera kremów 0  
Ciągle mało •••

NA KONSOLCE 
PIĘKNE! PANI

—  c z y l i

ILE WYDAIEMY 
KOSMETYKI

•:.7 ,O dkrył o d  ra zu  w ie l
ka , straszną ta je m n icę ! 

Przebóg — na różow a-

OD czasu gdy pan 
Tadeusz pełen prze 
rażenia przeniknął 
tajniki urody Te li
meny, wiele się 
zmieniło. M.in.
współcześnie mało 
kto gorszy się z po 
wodu używania 
przez płeć piękną 
szminki. Za podsta 
wowy wymóg higie 
ny zaś uważa się ko 
rzystanie ze środ
ków pielęgnacji ja 
my ustnej, skóry 
lub włosów. Ile  tych 
kosmetyków zuży
wamy, ile złotych 
przeznaczamy na ich 
zakup?

NA
ż y d a  ś ro d kó w  p ie lę g n a c ji 
ja m y  u s tn e j. P a m ię tam y 
ówczesne k ło p o ty  z pa
s tą ! N a szczęście, należą 
ju ż  one do przeszłości}

W  RO KU bieżącym

Na
łowiskach
świata

ŚW IATOW E' połowy 
ry b  nie przestają w zra 
stać. W  roku 1961 osiąg 
nę ły  40 m ilio nó w  ton, 
co oznacza wzrost o 7 
proc. w  porównaniu z r.* 
1960. Najw iększy wzrost 
połowów odnotowano w  
Peru. K ra j ten pod 
względem wysokości po 
łow ów  wysunął się na 
4 miejsce na świecie — 
4,5 m iliona  ton. Przo
duje  Japonia ze swoimi 
6 m ilio na m i ton. Jeżeli 
jednak połowy będą 
prowadzone racjonalnie, 
to  w  dzisiejszych roz
m iarach nie grożą w y 
czerpaniem łow isk. O- 
ceany bowiem produku
ją  rocznie 100 m ilia r 
dów ton masy organicz 
nej, k tó re j ludzie p rak
tycznie jeszcze nie użyt 
ku ją . (SKJ

Samolot
bez
kadłuba

K O N S T R U K T O R Z Y  b ry
ty js c y  z a p ro je k to w a li no 
w y  ty p  sam o lo tu  pasażer
sk iego, k tó ry  n ie  będzie 
m ia ł kad łub a. Obszerne po
m ieszczen ia d la  300 pasaże 
ró w  są p rze w id z ia ne  we 
w n ę trz u  sk rzyd e ł, k tó re  bę 
dą szersze n iż  w  zw y k 
ły c h  sam o lo tach i  k tó re  
będą tw o r z y ć , f ig u rę  w  
ksz ta łc ie  tró jk ą ta . (SW)

JA K  wskazują ostat
nie podsumowania w  
w  1961 r., średnio oby
w ate l w ydał na kosme
ty k i (bez m yd ła  toaleto
wego) 33 z ł 42 gr. Ozna
cza to  wzrost 7-złotowy nastąpiło dalsze rozsze- 
w  stosunku do 1959 r." n e n ie  obrotów i  po ją - 
Postęp stosunkowo du- si? na rynku  sze-
ży. N iem n ie j, za sumę reg nowych artyku łów . 
33 zł 42 g r można k u -  . . .
p ić na jw yże j jedno do Nowości jednak — 
dwóch pudełek dobrego Jak również w ie le  m - 
kremu do tw arzy, a lbo Rych znanych i  uzna- 
dwa fla kon y  odżywcze- nych kosmetyków, nadal 
go p łynu do włosów, a l-  można nabywać ty lko  
bo trz y  tu b k i krem u do w  w ie lk ich  miastach i 
golenia, albo jeden o łó - uczęszczanych m iejscó
w ek do ust. Pomyśleć, wościach wczasowych, 
wszystko to w  ska li Zresztą, prawdę mówiąc 
rocznej. Zaiste, w  w y -  też często spod lady. 
datkach na kosm etyki Według o p in ii znawców 
Polak okazuje się co popyt na kosm etyki jest 
najm nie j skąpy. w ysoki i rynek z ła tw o

ścią wchłonąłby o oko- 
Za sum, 33 sl 45 gr kry proc. w y is rą  m a-

je się na dodatek poważ- sę towarową Od dostar- 
na rozpiętość między spo czanej. 
życiem w  mieście i  na
w s i. W  1961 r .  m ie szka - __ •_ ,
n ie ć  m ia s ta  zużyw a ! kos- Na przeszkodzie szer- 
m e ty k ó w  za 61 zł 40 gr; szym dostawom koeme-SSf S f  gr.n p y l tyków  stoi jednak brak
taniem bez odpowiedzi pewnych surowców, kto 
pozostaje o ile to niskie re  można nabyć ty lko
S SS Tum M k £ * * 3 2 :  “  .*« » ■ ;- ”  d r°? iety k i» , •  o ile nieruchu- dewizy. Ciągle są sta- 
w o śc i handlu. ran ia  o zastępowanie

tego przywozu —  w  m ia 
w  P rze k ro ju  w o ie w ó az- rę  możliwości —  przeż 

“ Tmów* “  < £ £ m  produkcję  anty im portu- 
up iększa jących i td .  n o tu -  wą. Poważne zasługi 
Je «¡C ” a terenach rolni- ma w  te j dziedzinie fa - 
S  'o i iS Ł  b ryka  synte tyków  w
te i k u p i ł  W 1961 r. ko s - H enrykow ie pod w a r-  
m e ty k ó w  za 16 zł 74 gr. szawą. Szerszego rozwią 

zania problem doczeka 
DO najpoważniejszych' się jednak dopiero w ów  

odbiorców kosmetyków cza6> gcjy  ruszy petro -
należą warszawiacy 
łącznie z m ieszkańcami c*iem p
woj. warszawskiego
(średni- wydatek oby- T A K , tale, ropa się 
watela na kosm etyki prZyda i  do najsubte l- 
rów ną  się 51 z l 18 gr). n iejs, „ h sp€cyftków 
Wysokie jest tez spozy- , , . ,
cic kosmetyków w  w o i. n * konsolce pięknej 
gdańskim (43,30 zł), w  pani. (f)
szczecińskim (43,31 zł),

i - i i .

URZĄD POCZTOWY
(zwłaszcza nowy)

PRZYNOSI
SZCZĘŚCIE!

H A L L
nowego
towego
stronny

z kasami 
Urzędu Pocz 
•jest prze- 

i  bardzo do
brze oświetlony. Za
dowolone są z tego 
przede wszystkim  
„panienki z  poczto
wych okienek”  któ
rych jest aż 13.

ce lakowanie. Nowoś
cią jest także specja l
na skrzynka na lis ty  
polecone. Po w rzu - 

PO kilkum iesięcznym  się okazale. Przestronny ceniu do n ie j przesyłki 
remoncie o tw arto  już  h a ll jest bogato prze- n ie trzeba się m a rtw ić  
Urząd Pocztowy przy szklony i  e fektownie o - o pokw itowanie, po k tó  
u l. Bogurodzicy. Jest to świetlony. Nową pląców re  można zgłosić się na 
drugi dopiero w  Szcze- kę wyposażono we w e t po k ilk u  dniach; 
c in ie budynek poczto- wszystkie nowoczesne lis t  zostanie wysłany, o 
w y, k tó ry  nie straszy urządzenia pocztowe, ile  oczywiście będzie od 
charakterystyczną, p ru - Paczkarnia posiada np. pow iednio zaadresowa- 
ską arch itektu rą. specjalne urządzenia ny i  opatrzony znaczka

Wnętrze przedstawia w entylacyjne, u ła tw ia ją  m i.
N ie zapomniano także 

o wygodach dla perso
nelu p lacówki, dla k tó 
rego przygotowano ład
n ie  umeblowany pokój 
wypoczynkowy.

Urząd Pocztowy n r  1 
p rzy  u l. Bogurodzicy 
czynny jest obecnie od 
godz. 8 do 20. K ie ru je  
n ią  naczeln ik Bolesław 
GRADOW SKI. Pierwszą 
k lie n tką  była  M a lw ina  
G O ŁD ZIC K A , k tó ra  na 
o tw arcie  poczty czekała 
aż dw ie  godziny.

Tekst: (kg) 
Zdjęcia: St. Cieślak

P AC ZKA R N IA , to  
jedno z nowocze
snych urządzeń no
w e j poczty. Przyjm u  
jąca paczki Amelia  
STAN KIE W IC Z nie 
musi ich  dźwigać. 
Prosto z lady ześliz
gują się na wagę.

w  ka tow ick im  (42,86 zł). 
Jeśli chodzi jednak o 
województwa nadbał
tyckie , a częściowo tak 
że krakow skie , trzeba 
pamiętać, że obroty se
zonu letniego wyraźnie 
„p o db ija ją ”  średnią ca
łoroczną. Wiadomo, 
wczasy...

Z godn ie  z te flde ne ją  oh 
serw ow aną w  c a łym  św ie 
eie. k a r ie rę  ro b ią  ś ro d k i 
do p ie lę g n a c ji c e ry : prze 
de w szys tk im  k re m y . Po 
p y t  na  n ie  n ie us ta nn ie  
w zra s ta , jednocześn ie zaś 
m a le je  zapotrzebow an ie  
na  w o d y  kw ia to w e . N ato  
m ia s t „s p e c y fik ą  po lską ”  
w  1961 r .  b y ł spadek zu-

Nowa forma członkostwa w TPPR

NAJPOPUTJARNIEJSZĄ o r g a n i z a c j ą
SPOŁECZNĄ, K TÓ R A  ZD O BYŁA SOBIE 
W IE LK IE  U ZN A N IE  W D Z IE D Z IN IE  
K R ZE W IE N IA  P R ZY JAŹN I M IĘ D ZY  N A 
RO DAM I P O LS KI I  ZW IĄ Z K U  R A D ZIE 
CKIEGO, JEST TOW ARZYSTW O PRZY
JA Ź N I POLSKO -RAD ZIECKIEJ.

ZBIOROWO 
LEPIEJ!

JUBILEUSZOW E W Y D A N IE

T Y T U Ł  dotyczy aktualnego nań 
meru „TY G O D N IK A  DEM O KRA  
TYCZNEGO” , k tó ry  z ra c ji X X V -  
lecia S tronnictwa Demokratycz
nego wychodzi w  uroczystej sza-  

. ciekawych m ateriałów. A  
więc znajdujem y tu  dokumental
ny fotoreportaż z życia S tronni
ctwa, wspomnieniowe „P rzed  
X X V  la ty ” , traktu jące o naro
dzinach K lu bu  Demokratycznego 
w  1937 r., mającego na celu po
lityczną aktyw izację in te ligenc ji 
pracującej, no i  przede wszy

stk im  niezm iernie interesujący 
a rty k u ł wstępny przewodniczące
go Centralnego K om itetu  S tron
n ictwa Demokratycznego, pro ft 
d r Stanisława KULC ZY Ń SK IE 
GO pt. „PRAW O  ROZWOJU".

A u to r;  w ycho dzą c od  te o r i i  e ko 
n o m ii ka p ita lis ty c z n e j; o p a rte j n a  
p ra w ie  R ica rdo—S m ith a  i  na  o *  
k re ś le n iu  p ie n ią d za  ja k o  tow aru» 
s tw ie rd za ; że poc iąga on o  za soe 
bą fa łszyw ą  b u c h a lte r ię  su m o w a ł 
n ia  1 o d e jm o w a n ia  lic z b ; k tó re  są 
w  za łożen iu  n i e  s u m o w a ł «  
n  e. Z  te g o  „c u d u  b u e h a lte ry jn e -  
go ”  k a p ita liz m u  w y n ik a ją  w szel
k ie  ¡.cudy k o n iu n k tu ry !*  i  ;,cu dy  
re g re s ji” ; a  o b o k  cz ło w ie ka  w y 
c ieńczonego z p ra c y  p o ja w ia  s ię  
cz ło w ie k  prze sycon y  p ró żno w a
n iem }

Nie tu  miejsce, by w  ca łe j roz 
ciągłości zaprezentować Czytelni
kom niezm iernie klarowne od
czytanie przez autora logicznej 
treści Prawa W artości Marksa  i  
toynikających z tego wniosków  
na temat dem okracji libe ra lne j 
(w idzącej człowieka, a nie widzą
cej społeczeństwa) oraz dem okfą- 
c ji socjalistycznej. Gorąco pole
camy przeczytanie tego a rtyku łu I

DOBRY DOWCIP

W  A LB U M IE  RO DZINN YM

r ,P O L IT Y K A ’* — Jak  z w y k le  — 
p rzyn o s i coś no w eg o i  c iekaw ego, 
W  b ie żącym  nu m erze  Le ch  P ija *  
n o w s k i w  a r ty k u le  „ P o ls k i a lb u m  
ro d z in n y ”  zastanaw ia  się nad ta -  
Jem n icą pow odzen ia P o lsk ie j K r o  
n ik i  F ilm o w e j; k tó ra  je s t po w 
szechnie a t ra k c y jn a . A u to r  docho  
d z i do  w n io s k u ; że zaw dzięcza to  
sw e j fo rm ie  te ks to w e j i  obrazo
w e j; k tó re  w y p ra c o w a ły  sobie 
sw o is tą  n ie ja k o  dw u s tro n n ą  po
u fa ło ść  — zaró w n o w obec rzeczy
w is to śc i j a k  i  w obec w idza . P ija 
no w s k i po d k re ś la  ró w n ie ż  czuj-* 
ność je j  re a liz a to ró w  na k o n k u 
re n c y jn e  fo rm y  te le w iz y jn e , cd 
spo w od ow a ło , iż  w  P K F  w ięce j 

• te ra z  film o w e g o  fe lie to n u ; im p re 
sy jn e g o  rep o rtażu  i  ; ;m ik ro p la k a - 
tu ”  o  c h a ra k te rze  p u b lic y s ty  ca r
n y m ;

M ARNY NASZ LOS..

MLECZARNIA 
sprzed 6 tys. lał
RADZIECKO-egipska ekspedycja archeolo

giczna odkopała w  N u b ii pozostałości osiedla 
z IV  tysiąclecia przed naszą erą. Budynki zro
bione by ły  z trzc iny. Na obszarze 0,75 ha zna
leziono 575 jam , w  któ rych  przechowywano 
niegdyś p łody ro lne i  inne zapasy żywności. 
Znaleziono w iele naczyń . Uczeni w y wniosko 
w a li, że odkopana osada była punktem , dokąd 
dostarczane by ły  przez okolicznych pasterzy 
duże ilości mleka. Dotychczas nie zdawano 
sobie dostatecznie sprawy z ro li jaką paster
stwo odgrywało w- ękonomieg _ starożytnego 
Egiptu, '  ¿S. g - i

Dobrze znany szcze- Hodowlanych, PSS „Ro- kłem zbiorowym Towa- cy Kól TPPR, w  której 
ciniakom Klub TPPR botnlk”. Członkostwo rzystwa Przyjaźni Pol- to pracy członkom zbio 
prowadzi działalność, w  zbiorowe TPPR stwarza sko-Radzieckiej może rowym z pomocą przy- 
której każdy znajdzie nowe, dogodne warun- więc być np. Rada Za- chodzi szczeciński Klub 
dla siebie coś pożytecz- k i u s p o ł e c z n i a n i a  kładowa zakładu pracy, TPPR i  jego poradnia, 
nego i specjalnie in łe- pracy organizacji I rady nadzorcze Spół- bogato zaopatrzona w 
resującego. Najniższym współpracy z instytucja dzielni Pracy, Koła Go- niezbędne materiały po- 
ogniwem organizacyj- mi kulturalnymi ! orga- spodyń Wiejskich, sto- mocnicze, propagando- 
nym członków towarzy- nlzacjami społecznymi, warzyszenia itp. we i literaturę ra-
stwa są kola w zakła- Zaletą jest jeszcze to, Pragnąc spopularyzo- dziecką.
dach pracy. Od niedaw- że eliminuje się sporo wać tę formę członko- Nowa forma organiza
na TPPR wprowadziło czynności organizacyj- stwa, Zarząd M iejski cyjna przynależności 
nową formę organiza- nyeh, które musi speł- TPPR podjął uchwałę do Towarzystwa Przy- 
eyjną — członkostwo niać koło. Wyklucza np. zorganizowania w  bieżą jaźni Polsko-Radzieckiej 
zbiorowe. zbieranie składek od cym roku ogólnomiej- zdobywa sobie coraz

Jest ich w  Szczecinie poszczególnych osób na- skiej „Zgaduj-Zgaduli”, większe uznanie w  na- 
jeszcze niewiele, zbyt leżących do towarzy- Dla zwycięzców spo- szym mieście. Na pewno 
mało w porównaniu a stwa, prowadzenie reje- śród członków zbioro- też przyczyni się do u- 
jednym np. powiatem stru itp. wych, przewidziane są raacniania pięknej idei
choszczeńskim, liczącym Zgodnie z regularni- atrakcyjne nagrody, a przyjaźni z naszym!
aż ponad 80 ezłonków nem, członkiem zbioro- m. in. dwie bezpłatne wschodnimi sąsiadami, 
zbiorowych. W  samym wym może być każde wycieczki do Związku 
Szczecinie Jest Ich na oddolne ogniwo organl- Radzieckiego. Hieronim
razie 20. Należą do nich zacjl społecznej, repre- Zakres działalności N IEW IADO M SKI
m, in . : Stocznia Szcze- zentujące wszystkich członków zbiorowych sekretarz Zarządu
cińska. Huta „Szcze- zorganizowanych w nim podobny jest do pr*c- W ojewódzkiego
cin”,  fab ryka  Jifzjdreó pracowników, Psion- widzianej statutem grą X E E S ,

...chciałoby się westchnąć po 
przeczytaniu a rtyku łu  W łodzi
mierza Maciąga w  „Ż Y C IU  L I
TE R A C K IM ”  pt. „M g ły  nad lite 
ra turą ” . A uto r przypominając 
okres lite ra tu ry , która „trzym ałą  
rząd dusz” , pisze:

{•.Pisarze n ie  p ró b u ją  Już odzy
skać ta m te j p o z y c ji. S ło w o p i
sarz”  m a dz iś  przede w szys tk im * 
je ś l i  n ie  w y łączn ie , sens pro fes jo 
na lny . P isa rz  — znaczy cz ło w ie k  
u t rz y m u ją c y  się z p ió ra . C hodz i 
ju ż  ty lk o  o  doskona łość rzem io
s ła . n ik t  n ie  s iada za b iu rk ie m  
z w ew n ę trzn ym  prze kon an ie m , że 
to ,  co pisze, p o w in n o  zostać po
w ied z ia ne , że to  ■ m a szersze zna
czenie, że to  zobow iązuj© . I  ta k  
samo rea gu je  na  k s ią ż k i pu b licz 
ność...!*

A uto r szuka wyjaśnienia takie  
go stanu rzeczy w przyczynacłi 
obiektywnych (m. in. s tryw ia li-  
zowanie współczesnych form u ł 
filozoficznych dało rozgrzesze
nie), dla których lite ra tu ra  w y
zbyła się swej motorycznej siły.

A LE  autor chyba przeczemia 
sytuację w  lite ra turze, co pozwa
la sobie zauważyć

z pozycji czyielnikiĘ 
Up,
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SPÓ ŁDZIELNIA PRACY  
USŁUG RÓŻNYCH W SZCZECINIE  

Plac Orła Białego nr 3

p o l e c a

nslngi dla ludności w  zakresie:

◄ PORZĄDKO W ANIA POMIESZCZEŃ  
M IESZKALNYCH

;◄ M Y C IA  OKIEN

◄ C Y K LIN O W A N IA  PARKIETU  
(ręcznie i mechanicznie)

◄ ROBÓT P ARKIECIARSKICH

◄ W Y K ŁA D A N IA  PODŁÓG G U M O LI- 
TEM, W IG O M O LEUM  I  CERATĄ  
PODŁOGOWĄ

Zlecenia przy jm u je  Punkt Usługowy nr I  
Szczecin, ul. Żółkiewskiego 5, tel. 35-119

Usługi wykonujemy w  terminie i solidnie!

5065-?:

¿ O G Ł O S Z E N I A
ZG U BIO N O  le g ity m a c ję  
m is trzo w ską  n r  3623 na  
nazw isko Iz a k  Sa lm an.

8223-G

Z G U B IO N O  k a rtę  row e 
ro w ą  na  n a zw isko  Ed
w a rd  Z aw a dzk i, n r  ra
m y  5295017, m a rk i Z if .

8224-G,

KO RESPO ND ENC YJN E
le k c je  ję zykó w  obcych. 
In fo rm a c je : W arszaw a
1, s k r ,  68. 4968-K

RilERUCHOMOSCll
D Z IA Ł K A  z loka liza c ją , 
ż  dom em , do  sprzeda
n ia . L u b l in ;  R yn e k  13 
m  15. 8184-P

p i c y . i jŁ j
P O TR Z E B N A  pom oc do 
m ow a, n a jc h ę tn ie j eme
ry tk a .  W o jska  P o lsk ie 
go  31/2. 8185-G

O P IE K U N K Ę  do  dziec
k a , p rz y jm ę  od zaraz. 
Jed n . N a rod ow e j 25/13. 
Zgłoszen ia od 17.,

8186-G

G OSPOSIA — op ie ku n 
k a  do rocznego dziec
ka , starsza z dośw iad
czen iem , po trzeb na  na 
s ta łe , ja g ie llo ń s k a  89/1.

8187-G

POMOC do szycia po
trzeb na . W iadom ość, te  
te l.  34-225. 8191-G

Z A O P IE K U JĘ  s ię  dzlec 
k ie m  w e w ła sn ym  do
m u . W iadom ość: H . Po
bożnego 3/2. 8189-G

O P IE K U N K A  do dziec
k a  9-cio m iesięcznego, 
p o trzeb na  od zaraz. 
Szczecin. H e rb o w a  2/8.

8190-G

P O TR Z E B N A  po m oc do 
m ow a, w a ru n k i dobre . 
Szczecin, P. S k a rg i 29/10 
te l.  34-225. 8791-G

P O M O p do m ow a z  u -  
m ie ję tn ośe ią  go tow an ia , 
w a ru n k i dobre , po trzeb 
n a  zarazi Zg łoszen ia : 
Szczecin, B oh. G e tta  
W arszaw skiego 3/1..

8192-G

EBftTRYMONIAlNEl
800 m a try m o n ia ln y c h  o- 
fe r t .  In fo rm a c je . O trzy  
m asz p rze sy ła jąc  10 zło 
ty c h  znaczkam i. — W a r 
Bzawa. E le k to ra ln a  11 
».Syrenka” . 4900-K

P A N I la t  31', podobno 
n ie b rz y d k a , m iła . do- 
m a to rka , posiadająca 
W łasne m ieszkan ie , poz 
n a  k u ltu ra ln e g o  pana 
do  la t  40. O fe r ty :  B iu 
r o  Ogłoszeń, P la c  H o ł
du  P rusk ie go  3 na  n r  
816. 8193-G

K A W A L E R  la t  26 (p rzy 
s to jn y )  z b ra k u  zna jo
m ośc i pozna p rzys to jn ą  
in te lig e n tn ą  pa n ią  (na j 
c h ę tn ie j, k o rp u le n tn ą ) 
do  la t  31). C el m a try m o  
n ia ln y . F o to -o fe r ty ,
z w ro t zap ew n ion y . B iu  
ro  Ogłoszeń, P la c  H o ł
d u  P rusk ie go  8 na  n r  
817* 8194-G

lą p Ri flMżl
M A TE R A C E  w łos iane, 
ob razy  o le jne , sprze
dam . W ojska Po lsk iego 
138a/3 od  godz. 17.

7990-G

SAM O CH ÓD  D K W , na 
chodzie . p i ln ie  sprze
dam . Cena 12 ono zł. o- 
g lądać, u l. Z yg m u n ta  
S tarego 3 B  — te l. 43-506 

8195-G

PR ZYC ZEP Ę do W arsza 
m9 * W arszawę, Wandea

rera , eksp res do ka w y , 
sprzedam  ta n io . K a p i
ta ńska  6/4. 8196-G

TE LE W IZO R  „R e k o rd
5”  z gw a ra nc ją , sprze
dam . K o łłą ta ja  27/21.

8197-G

AK O R D E O N  no w y
„W e ltm edste r”  80 baso
w y , sprzedam . Rew. 
P a źdz ie rn ikow e j 19/11.

8198-G

T E L E W IZO R  „R u b in ” , 
m aszynę do szycia ga b i 
ne tową, koze tkę , sprze
dam  o k a z y jn ie . J a n o 
s ika  6/3, te l. 443-64.

8199-G

T O K A R N IĘ  do m eta lu , 
1 m  toczen ia , posuw  
p ryzm o w y , kom p re so r 
du ży , 250 1 p o w ie trza  
p rz y  30 a tm ., sprzedam . 
W iadom ość: K o n o p n ic 
k ie j 16/2. te l. 73-393.

8200-G

M ŁO D EG O , m ądrego, 
w i lk a  szkock iego , ow 
czarka , sprzedam . Zele- 
cttow b, 'Zagłoby- 28/4.

8201-G

B IB L IO T E K Ę , dużą, so
lid n ą , sprzedam . Te l. 
472-40, godz. 17—19.

8202-G

M O TO C Y K L M ZES 250, 
16 K M . r o k  p ro d . 62, 
sprzedam . Gen. S o w iń
sk ieg o  80/9. 8203-G

ROW ER d a m sk i D ia
m a n t” , sprzedam . L u -  
be ck iego 20/7. 8204-G

P IA N IN O  k rzyżo w e , p ły  
ta  m e ta low a , sprzedam . 
Pocztow a 12/3 po  godz. 
15. 8205-G

P IA N IN O  w  d o b rym  sta 
n ie , sprzedam . Szczecin, 
5-go L ip ca  4/5 godz. 17— 
20, 8206-G

iT Ó K M E i
D U ŻE  dw a  i  p ó ł po ko 
ju ,  łaz ie nka , f ro n t,  z ba l 
konem  — w sp ó ln a  ku ch  
n ia , zam ien ię na dw a 
m ałe  sam odzie lne. Sło
w ack iego 7/7. 8207-G

S A M O TN A  poszuku je
p o k o ju  sub lo ka to rsk ie 
go w  ś ródm ieśc iu , bez 
m e b li. T e l. 398-65 od 
15—19. 8208-G

P O SZU KU JĘ 2 lu b  3 po 
k o i z ku c h n ią  i  łaz ien
ką , w y łączo nych . D z ie l 
n ica  o b o ję tna . W iado
m ość: te l. 470-75.

8209-G

D O M E K  b liź n ia k , za
m ie n ię  na  sam odzie lne 
m ie szkan ie  w  Szczeci
n ie . S k o lw in . u l. K a
m ienna 14. 8210-K
m ienna 14. 8210-G

2 PO KO JE z ku ch n ią , z 
m ie jscem  na  łaz ienkę , 
zam ien ię  na  w iększe. 
W a ru n k i do  uzgodn ie
n ia . N a jc h ę tn ie j na  N ie  
buszew ie, te l. 476-76.

8211-G

PO KO J, ku ch n ia ; przed 
p o kó j, zam ien ię  na 2 po 
k o ję  z k u ch n ią . S laska 
29/2. Zgłoszen ia od godz. 
16. 8212-G

POKO.T, ku ch n ia , c.o..
gaz. łaz ienka , w yso k i 
p a rte r , zam ien ię ną  2 
poko je , .ku chn ia , n a j
ch ę tn ie j now e bu do w 
n ic tw o . T e l. 463-44.

8213-G

W Y N A JM Ę  p o kó j sam ot 
nem u panu . In fo rm a c je , 
A rk o ń s k a  7/8, godz. 15— 
—18. 8215-G

S A M O TN A pa n ie nka  po
szuku je  p o k o ju  sub lo
ka to rsk ieg o . T ka c k a  55 
— C en tra l»  R vbna.

«1 5 *5

IN * .  K O B IE T A  poszu
k u je  p o k o ju  sub loka 
to rsk ie go . T e l. 85-07 od 
godz. 16—18. 8216-G

ZG U BIO N O  le g itym a c ję  
ubezp ieczam ! na na zw i
sko  M a ria  T ry b u ła .

8225-G

D O M EK je d n o ro d z in n y  
z og ród k ie m , zam ien ię 
ną m ieszkan ie  2—3 po
ko jo w e  w  ś ródm ieśc iu . 
W iadom ość: u l. W ie jska  
23. 8217-G

P O SZU KU JĘ p o k o ju  su 
b lo ka to rsk ie g o . Zgłoszę 
n ia  k ie ro w a ć  na  te l. 
43-143 od  7—15,

8218-G

ZG U BIO N O  le g itym a c ję  
T e ch n iku m  E n erge tycz- 
no -M echanlcznego na 
nazw isko  Je rzy Bań
k o w s k i. 8226-G

ZG U BIO N O  le g ity m a c ję  
szko ln ą  na nazw isko  
Bogdan M azu rk ie w icz .

8227-G

ZG U BIO N O  ks iążkę  
dźw ig o w ych  na  na zw i
sko  F e lik s  K o s io rek .

8228-G

Z G U B IO N O  prze pu s tkę  
w yda ną przez Szczeciń
ską s to czn ię  R em onto
w ą na  n a zw isko  H en
r y k  W ila m o w sk i.

ZG U BIO N O  le g itym a c ję  
s łużbow ą w yda ną  przez 
W yd z ia ł R o ln ic tw a  i  Leś 
n ic tw a  P W R N  w  Szcze 
c in ie  na n a zw isko  R y
szard Szunke.

8093-G

ZG U BIO N O  le g itym a c ję  
szko ln ą  na nazw isko 
Rom an S kó ra , 8219-G

ZG U BIO N O ’  le g ity m a c ję  
s tudencką na nazw isko  
S iw ia k  Z b ig n ie w .

8220-G

ZG U B IO N O  le g itym a c ję  
szko ln ą  na nazw isko 
Ire n a  K u lig .  8221-G

ZG U B IO N O  św iadectw o 
uko ńcze n ia  szko ły  pod
s ta w o w e j na nazw isko 
H elena R ęk lew ska .

8222-G

8229-G

Ośrodek
Campingowy

na  100 osób, w zg lędn ie  
in n y  o b ie k t nad m o
rzem  n a da jący  się na 
OŚRODEK W YPO C ZYN  
KO W Y  — P O S ZU K IW A  
N Y .

O fe rty  p ro s im y  k ie ro 
w ać na ad res: Powszech 
na S p ó łd z ie ln ia  S p o tyw  
ców  w  B y to m iu , u l.  
M o n iu s z k i 9.

5069-K

GŁÓWNEGO KSIĘGOW EGO z w ykszta ł
ceniem średnim i  znajomością księgowo
ści budżetowej za trudn i M łodzieżowy 
Dom K u ltu ry  w  Szczecinie. Zgłoszenia w  
sekretariacie M D K, A le ja  Wojska Polskie 
go 89 w  godzinach od 15— 19. 5054-K

2 TECHNIKÓ W  budowlanych p rzyjm ie  
natychm iast Przedsiębiorstwo Budownic
tw a  Inżyn ieryjno-M orskiego „H ydrobu 
dowa”  4, Szczecin u l. 1-go M a ja  24. 
Wynagrodzenie wg U kładu Zbiorowego 
P racowników Budowlanych. 5056-K

TE C H NO LO G A-M EC HANIKA, 5 ślusa
rzy, 2 e lektryków , pom. spawacza, 2 ma
la rzy oraz 2 sz lifie rzy za trudn i natych
m iast Fabryka A pa ra tury  M leczarskiej 
w  Szczecinie, ul. Gdańska 21b. 5057-K

IN ŻYNIER Ó W  mechaników i techn ików  
m echaników lu b  okrętowców, spawaczy 
elektrycznych z  upraw n ieniam i PRS, ś lu 
sarzy kadłubowych oraz ślusarzy remon
tów  siln ików , za trudn i od zaraz Szczeciń
ska Stocznia Rzeczna w  Szczecinie, ul. 
L . Heyki 14b tel. 459-11. W arunki pracy 
i  płacy do omówienia na miejscu.

5053-K

PRACO W NIKA umysłowego na stanow i
sko st. dyspozytora zatrudn1 Przedsiębior 
stwo Eksploatacji Cystern, ul. Gdańska 
34 w  Szczecinie. Wymagane wykształce
nie średnie i '  p raktyka. Wynagrodzenie 
miesięczne 1 500 — i  800 zł plus prem ia 
i  przysługujące sorty ubraniowe. 5052-K

M A G AZYN IE R Ó W  ze znajomością go
spodarki zbożowej, za trudnią Rejonowe 
Zakłady Zbożowe w  Szczecinie, N iedział
kowskiego 21. O fe rty  należy składać 
w  referacie kadr. pok. 9.. .W arunki wg. 
.Układu Zbiorowego, 5069-K

T E A T R Y  — nieczynne. 
O P E R E T K A  — „B łę k itn a  m a t
ka»  g . 19.15.

WniLlGtĘM
KO SM O S — „K s ią żę  i  a k to -  
recaka”  g. 15, 18, 21 — ang.
— od la t  16.
D E L F IN  — „C zo łp o n  — k w ia t 
p o ra n k u ’ * g. 10.30. 12.30, 14.30
— radź. — od la t  12 — „Szczęś 
l iw ie  się sko ń czy ło ”  g. 16.30,
18.30, 20.30 — U SA — od la t  
18 (po n ie d z ia łe k  i W torek ). 
B A Ł T Y K  — „ O  dw óch ta k ic h  
co u k ra d l i  ks iężyc ”  g. 13.30,
15.30 — po i. — „G ło s  z ta m te 
go  św ia ta ”  g. 18.10, 20.30 — 
po i. (po n ied z ia łek  i  w to re k ). 
OGRODOW E — „M ie js c e  na 
górze”  g. 18.30, — ang. 
P O L O N IA  — „ G ig i ”  g. 11,
13.30, 16, 18.15, 20.30 — U S A  —
od  la t  16 — pa n o ra m , (po
n ie d z ia łe k  i  w to re k ). 
TE N IS O W E  — „T ra p e r  z K e n  
tu e k y ”  g. 17.45 — U S A  —
pa no ram .
P IO N IE R  — „B a lo n ik  d la  
s io s trzyczk i”  g. 9.30 — „ K r a 
dz ione n ie  tu c z y ”  g. 10.30, 
12.45. 15 — „Ż y ją c a  p u s ty n ia ” 1 
g. 17.15 — „S p o tk a n ia ” - g. 19, 
21 — po i. — od la t  18 (ponie
d z ia łe k  1 w to re k ).
M U Z A  — nieczynne.
P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y  — n ie 
czynn y .
M A R S  — „T a k a  m iło ść ”  g. 
17 — czeski — od la t  16. 
F A L A  — „O p ę ta n ie ”  g. 17, 
19.10 — fra n c . — od la t  18. 
EC H O — nieczynne.
M E W A  —  n ie czynne.
Ś W IT  (S k o lw in )  — T a h it i ’* 
g. 18, 20 — fra n c . — od la t  18. 
Ż e g l a r z  (G o iec ino) — „ w ie l  
ka  w o jn a ”  g. 17, 20 — w ł.  — 
od la t  18.
S ZM A R A G D O W E  (Z d ro je )  — 
„S k łó c e n i z życ iem ”  g. 17.30,
19.30 — U S A  — od la t  16. 
P R Z Y JA Ź Ń  — n ieczynne. 
H U T N IK  — n ie czynn e .
B A J K A  — nieczynne.
1 M A J  — nieczynne. 
M A R Z E N IE  — nieczynne. 
R E P E R TU A R  K IN  — na pod
s ta w ie  in fo rm a c ji  W Z K . 
FO T O P LA S T Y K O N  — W o j. 
P o l. 36 — „W a ty k a n  i  z a b y tk i 
R zym u”  g. 10—21.

13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rza  2 - *  
c zyn n y  od g. 11.

tC M E C T I
W Y S T A W Y  — nieczynne.

SIP IT IX U
M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ 
C Y — św . W o jc iech a  7.

A  K l TOTKÀ  CHTR. — P o 
m orzan y .
P O R A D N IA  IN T E R N IS T Y C Z 
N A  — W o j. P o l. 72 — g , 18— 
22.

mrrm im
N R  8 — R ooseve lta 58 —  te l*
353-32.
N R  33 — p l. G ru n w a ld z k i 42 
— te l.  345-51.
Codzienne po g o to w ie  p ra c y : 
A p te k a  n r  10 (G lin k i) ,  A p te ka  
n r  11 (D ąb ie  Szczecińskie), 
A p te k a  n r  12 (P od juch y).

WIZJA
(P rog ra m  szczeciński)

17.15 — p ro g ra m  d n ia , „ K r o 
n ik a  szczecińska” , 17.30 — f i l 
m y  k ró tko m e tra żo w e  „Z w ie 
rzę ta  A r k t y k i ” , 18.15 — „N a  
p ó łka ch  ks ię g a rsk ich ” , 18.25
— rep . T . K o liń s k ie g o  „ W a r 
szawska s ta l” , 19 — f i lm  k ró t-  
k o m e tra ż o w y  „Ś w ia t  im p u l
sów ” , 19.30 — d z ie n n ik  T V , 
20 — „D o b ra n o c  -  dz ie c iom ” , 
20.10 — m agazyn pop. n a uko 
w y  „E u re k a ” . 20.40 — „T e le -  
echo” , 21.10 — „S tra n ltz k y  i  
b o h a te r”  (po w tó rzen ie ), 22.10
— os ta tn ie  w iad om ośc i, 22.15 — 
D O BR AN O C .

(P rog ra m  b e r liń s k i)

16 — d la  dz ie c i od la t  8 
„S p o ty k a m y  się u  p ro f. 
„ F lim m r ic h a ” , 18 — u n iw e rs y 
te t T V , 18.45 — o m ó w ie n ie  

p ro g ra m u , 18.50 — pozd ro w ie 
n ia  te le w iz ji  d z ie c ięce j, 19 — 
„ W  24 g o dz in y  p ó źn ie j” , 19.25
— prognoza pogody, k ro n ik a ,
p rze g ląd  w yda rze ń , 20 — d la  
m iło ś n ik ó w  s ta ry c h  f i lm ó w  
„W ie d e ń ska  k re w ” . 21.40 —
„C z a rn y  k a n a ł” , 22.10 — re 
po rtaż , 22.30 — k ro n ik a ,

W TO R E K

9.50 — g im n a s tyka  d la  w szy
s tk ic h , 10 — k ro n ik a , p rze g ląd  
w yd a rze ń , 10.30 — „C z a rn y  
k a n a ł” , 10.50 — f i lm  „W ie d e ń 
ska k re w ” , 12.35 — te s t, 13.30
— rozm a ito śc i, 15.30 — w id o 
w is k o  d la  dz ie c i od la t  5 „P o  
d a ru n e k  na u ro d z in y ” , 18 —

-’ „Ja ko ść  w id z ia n a  z b lis k a ” , 
18.48 — ty s ią c  w iad om ośc i
T V , 18.50 — po zd ro w ie n ia  te
le w iz j i  dz ie c ięce j. 19 — w i
do w isko  d la  m ło dz ie ży , 19.35
— prognoza pogody, k ro n ik a , 
p rze g ląd  w yd a rze ń , 20 — sztu
ka  T V  „A fe ra  o  P io tra ” . 21.40
— „O d ło żon e  za rę czyny” , 22.05
— k ro n ik a . 22.15 — „R endez
vous z jes ie n ią .

wnm m rn
W IA D O M O Ś C I: 16. 19. 23.50. 
SERW IS R Y B A C K I: 20.57. 
S Z C Z E C IN : 16.05 — dźw ię ko 
w y  fe lie to n  m uzyczny, 16.30
— „G ro sz  d o  grosza” . 17 — 
„M u zyczne  3 x  3” , 17.30 — prze

g lą d  a k tu a ln o ś c i W ybrzeża1,
17.50 — „R y b o łó w s tw o  p rzy 
brzeżne” , 18 — ra d io re k la m a ,
19.50 — „M ik ro re b u s y ” . 20.50
— „S ied em  m in u t na fo r te p ia 
n ie ” .

W A R S Z A W A : 14.30 — „T ade
usz Kośc iuszko” , 14.45 — d la  
dz iec i „B łę k itn a  sz ta fe ta ” . 15
— m elod ie  ro z ry w k o w e , 15.30
— s łu ch o w isko  d la  dz iec i 
„K s ię ż y c  nad S w ite z ią ” , 18.45
— eko no m iczn y  p ro b lem  ty 
go dn ia , 19.05 — m u zyka  1 a k tu  
a ln o śc i, 19.30 — „P e łn y m  g ło 
sem o spraw ach m ło d z ie ży ” , 
21 — „ Z  k r a ju  i ze św ia ta ” , 
21.40 — „R o m a n tyczn a  7” . 22
— „P o  20 la ta ch ” , 22.30 — m e
lo d ie  taneczne „Z a b a w a  u 
M u s ta fy ” , 22.50 — m is trzo w 
s k ie  w yk o n a n ia  d z ie ł m u z y k i 
k lasyczn e j i  ro m a n tyczn e j, 
23.06 — m u zyka  ro z ry w k o w ą  
1 taneczna.

m m m
B A R L IN E K  (S to lica ) — ;„TaK 
s ię  m ło d y  N osz ty  że n ił”  — 
węg.
C H O JN A  (Ju trze n ka ) — „ N ik t  
m n ie  n ie  koch a ”  — węg. 
C H O SZC ZNO  (Z n icz ) — „R u 
da J u lk a ”  — fra n c .
D ĘBN O  (P rzed w io śn ie ) —« 
„D w a  p o ko le n ia ”  — w ł. 
G R Y F IC E  (C a p ito l)  — „F ra n 
cuzka i  m iło ść ”  — fran c . 
G R Y F IN O  (G ry f)  — „L ig a  
dże n te lm en ów ”  — ang. 
G O LE N IÓ W  (W is ła ) — „S tO  
k i lo m e tró w ”  — w ł.
K A M IE Ń  P O M O R S K I (F re 
gata) — „P u c c in i”  — w ł. 
L IP IA N Y  (W iedza) — „G d z ie  
d ia b e ł n ie  m oże”  — czeski. 
ŁO B E Z  (Rega) — „C ó rk a  ka 
p ita n a ”  radź. — panoram . 
M IĘ D Z Y Z D R O JE  (S ło w ia n in )
— „L a s  g ir ls ”  — U S A  — pa
no ram .
M Y Ś L IB Ó R Z  (Słońce) — „R ó 
że d la  p ro k u ra to ra ”  — N R F. 
M AS ZE W O  (P ias t) — „M a r
c in  w  o b łoka ch ”  — ju g . 
N O W O G A R D  (O rze ł) — „C a s i
no  de P a ris ”  — w ł.  — pa
no ram .
P Ł O T Y  (Jedność) — „Z ła m a 
na s trza ła ”  — U SA. 
P E ŁC ZY C E  (Ś w it)  — „P a ry s k i 
w łóczę ga”  — fra n c .
P Y R Z Y C E  (R o b o tn ik ) — „W o j 
na i  p o k ó j”  — U SA.
RESKO (G w ia zda ) — „T a m  
gdzie rosną p o z io m k i”  —* 
szw edzk i.
S T A R G A R D  (D ar) — „N a je m 
n y  m orde rca ”  — w ł.  — pa
no ram .
(In a ) — „L a ta  bez m arzeń ”
— węg.
ŚW IN O U JŚ C IE  (R yb a k ) — 
„ K r y p to n im  C ice ro ”  — NR D  
(P om o rza n in ) — „M ło dz ień cza  
m iło ść ”  — ja p . — panoram . 
T R Z E B IA T Ó W  (M o rsk ie  O ko)
— „P o tró jn e  wesele”  — du ń 
sk i.
W O L IN  (Tęcza) — „M a n n e ke n  
P is”  —. h o len de rsk i. 
•W ĘGORZYNO (Ś w ia to w id ) — 
„N ie m o w lę  na  m an ew rach ”  - *  
ang.

SUKCES SZCZECIŃSKIEJ 
FILHARMONII

(Dokończenie ze str.

gromnej sprawności. 
I  ju ż  po te j części 
można było s tw ie r
dzić, że występ jest 
udany: symfonia po
dana została bezblęd 
nie  i  zabrzmiała z peł 
ną siłą. Dyrygent, Jó 
zef W iłkom irsk i obni 
ży ł nieco w  Sym fonii 
tradycyjny ton lirycz  
ny, kładąc główny 
nacisk na tak b lisk i 
współczesnemu od
biorcy nastrói niepo
koju. Publiczność 
przyję ła  Symfonię 
bardzo życzliwie.

B YŁA to n a jtrud 
niejsza chyba dla na 
szej ork iestry część 
koncertu. W  części 
drug ie j fragm enty 
.Harnasi”  Szymanów

Yjskiego wsparł występ 
świetnego chóru F il
harm onii Narodowej 
oraz w  partiach solo
wych tenor Opery 
Jerzy O rłowski. Bar
dzo pięknie zabrzmią 
ła też Uwertura  kon
certowa Szymanow
skiego. Po je j zakoń
czeniu — obok licz
nych braw  — słysza
łem także wołanie o 
„b is” .

A kry tycy  muzycz
n i? Za k ilk a  dn i uka 
żą się recenzje to sto 
łecznej prasie. Zanim  
je  przeczytamy — od 
notu jm y głosy n iektó  
rych recenzentów, po 
cząwszy od seniora 
kompozytorów i  k ry 
tyków  muzycznych 
prof. P IOTRA RY- 
T L A :

OGŁOSZENIE

W ydzia ł Finansowy PMRN w  Szczecini? 
podaje do wiadomości, że dnia  22 paźdz 
1962 r. o godz. 12 odbędzie się L IC Y T A 
CJA U R ZĄD ZEN IA  DO WYROBU PRE
FA BR YK A TÓ W  BUDO W LANYCH p rz j 
ul. Stolczyńskiej n r 100 o następujące; 
wartości szacunkowej: betoniarka prze
ciwbieżna — zł 4 500 —  kołogniot gnio
tow n ik  — zł 30 000, pustaczarka z w ib r i 
torem — z ł 12 530. kruszarka torowa — 
zł 7 000, — pustaczarka krocząca —  z 
12 000, — pustaczarka na pustak i stropo
we — zł 3 000, — 1 000 szt. podkładów m 

pustak i —  zł 3 000.
Powyższe ruchomości można ogląda« 

przy u l. Stolczyńskie j 100 w  dniu  licy ta c j 
w  godzinach od JO— 12.

Jeżeli licytacja  nie dojdzie do sku tk i 
w  dniu  22. X . 62. następna licy tac ja  od
będzie się dnia 29. X. 62.

K om orn ik  SUF
5067-F

—  Wasza orkiestra  
jest bardzo sprawna 
technicznie. Ilościowo 
dorównuje orkiestrze  
F ilha rm on ii Warszaw 
skie j z okresu mię
dzywojennego. Macie 
sporo dobrych instru  
mentalistów, doskona 
le brzm i w a ltorn is , 
I  fagot i  klarnet. 
Ogólne wrażenie  —  
dobry i  in teresujący 
koncert.

JÓZEF K AŃ SK I
— recenzent „T rybu 
ny Ludu” :

— Jestem zaskoczo
ny  — zwłaszcza ,po 
tym , co słyszałem o 
Waszej orkiestrze
przed k ilk u  laty. Jest 
to dziś naprawdę do 
bry zespól — koncert 
uważam za w  pełn i 
udany.

M A R IA  ANDRZE
JEW SKA (żona zna
nego pisarza), b. re- 
cenzentka „ K uriera"  
i  „G łosu Szczecińskie 
go” :

— Ostatni raz s ły
szałam orkiestrę szcze 
cińską w  r. 1955. Mu  
szę stw ierdzić już  nie 
ty lko  postęp, ale po 
prostu .skok”  w  roz 
w o ju  zespołu.

O dnotujm y wresz
cie nłos ZYG M UNTA  
MYCIELSKTFGO. wy  
bitnego kry tyka  „Prze 
aladu Kulturalnego” , 
który  również wyso
ko ocenił koncert 
szczeciński.

TY LE  bezpośred
nich wrażeń, pokon- 
certowych. W sumie 
nie zawahałbym się 
ju ż  dziś stw ierdzić, 
te  występ Szczeciń

sk ie j F ilha rm on ii w  
Warszawie określić 
można jako poważny 
sukces szczecińskiego 
środowiska muzyczne 
go, którego piękne 
ambicje dorównują  
możliwościom.

FELIKS  JORDAN

Miądzynaroclowy
Tydzień
Pisania
Listów

W CZORAJ skończy! 
się Międzynarodowy T y  
dzień Pisania L istów , 
trw a ją cy  od 8— 14 paź
dziernika. W  br. ju ż  po 
raz szósty od c h w ili 
podjęcia decyzji na 
Św iatowym  Kongresie 
Pocztowym ‘w  O ttaw ie  
obchodzimy MTPL. Za 
daniem Tygodnia ma 
być popularyzacja zna
czenia lis tu  jako środ
ka pogłębienia wzajem 
nego zrozumienia m ię
dzy ludźm i.

W związku z M iędzy
narodowym Tygodniem 
Pisania L is tów  Dyrek
cja Poczty i  Telekomu
n ikac ji w  Szczecinie 
wydała szereg okolicz
nościowych stempli i da 
łow ników . m. in. o t re 
ści „V I  Międzynarodo
w y Tydzień Pisania L i
stów” . „Dzień Łączno
ściowca”  itp.

U I 4
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W województwie szczecińskim

4 0  ty s ię c y
książeczek SOP
świadczy o stabilizacji
LITERY PKO zna każde bez mała dziecko I 

potrafi wyjaśnić, co one oznaczają, tymczasem 
skrót SOP nie wszystkim jest znany. Zwłasz
cza mieszczuchom, bo SOP. to Spółdzielnie 
Oszczędnościowo - Pożyczkowe, działające na 
wsi.

Spółdzie lczość oszczęd
nośc iow o -  po życzkow a je s t 
na js ta rszą  fo rm ą  spó ł
dzie lczości w ie js k ie j w  P o l 
sce. N ie k tó re  spó łdz ie ln ie  
ob cho dz iły  w  b r . 100-lecie 
swego is tn ie n ia . W  1958 ro  
k u  po w oła no do życ ia  
Z w ią zek  SOP, ja k o  cen
tra lę  o rg a n iza cy jn ą  w szyst 
k ic h  spó łdz ie ln i oszczednoś 
cio-w o-pożyczkow ycU . U sta
lon o ta kże  now e fo rm y  
dz ia ła lnośc i spoieczno-gospo 
da rcze j SOP. M . in .  p rz y 
w ró con o p ra w o  grom adze
n ia  w k ła d ó w  oezczędnościo

Co nowego 
w PSS?
URUCHOMIONO Oś- 

todek „Praktyczna Pa
n i”  z następującymi ro 
dzajam i usług:

UL. PARKO W A 61 
*— Gabinet kosmetycz
ny  i  fryz je rsk i, porad 
n ia  odzieżowa i  tryko- 
tarska, p rzeróbki i  re
peracji b ielizny i  o- 
dzieży, szycie miarowe  
konfekcji dam skiej i 
dziecięcej, repasacja 
pończoch, usługi dzie
wiarskie, plisowanie.

A L . A R M II CZER
WONEJ 11 —  Wypoży 
czalnia sprzętu gospo
darstwa domowego, po 
rodnia  odzieżowa, prze 
róbk i i  reperacje bie
lizn y  i  odzieży, szy
cie miarowe konfekcji 
damskiej i  dziecięcej, 
plisoioanie, poradnia  
dziewiarska  t  usługi 
dziewiarskie.

UL. DŁUGOSZA, 
RÓG ROOSEV E LTA  — 
Poradnia odzieżowa, 
przeróbki i  reperacja 
bielizny i  odzieży, szy 
cte miarowe, konfek
c ji damskiej i  dziecię
cej, plisowanie.

UL. Ł O K IE TK A  17 
fc— Poradnia odzieżowa, 
szycie miarowe kon
fe k c ji damskiej i  dzie
cięcej. przeróbki i  re
peracje odzieży i  bie
lizny, plisowanie.

wyeta, eo s tw o rz y ło  doda t
ko w e  m oż liw o śc i pom ocy 
k re d y to w e j na  ro z w ó j p ro 
d u k c j i  r o ln e j,  rozszerzono 
ta kże  zakres dz ia ła lno śc i 
przez ob jęc ie  fina nso w e j 
obs ług i ra ta ln e j sprzedaży, 
p ro w a dzo ne j przez gm inne 
spó łdz ie ln ie , obs ług i f in a n 
sow e j i  ro z lic ze n io w e j k ó 
łe k  ro ln ic z y c h , prow adze
n ie  roz liczeń  be zgo tów ko
w y c h  w śró d  ro ln ik ó w  sprze 
da jących  n a d w y ż k i ro ln e , 
f in a n so w a n ie  k o n tra k ta c j i  
b u ra ka  cukro w e go  i  ob s łu 
g i k re d y to w e j rzem ios ła , 
drobnego p rze m ys łu  i  u- 
slug .

O zasiągu i  działalno
ści SOP niech świadczą 
następujące liczby (do
tyczą one województwa 
szczecińskiego):

ks iąże czk i SOP 
(W tysiącach) 

w k ła d y  (w  m in  zł) 
udz ie lone po życzk i 137 15S

„Ruch“
wyjaśnia

w  O D P O W IE D Z I na no
ta tk i k ry ty k u ją c e  postę
po w an ie  sprzedaw ców  w  
k io ska ch  R U CH -u, od k łada 
ją c y c h  d la  k lie n tó w  a tra k 
cy jn ie js z e  w y d a w n ic tw a  
prasow e, R U C H  w y ja śn ia , 
że sprzedaw cy d z ia ła ją  le
ga ln ie  — zgodnie z zarzą
dzeniem  C en tra lnego Zarżą 
du  U P iK  ¡.R UC H ” . Zarzą
dzenie to  m a na uw adze 
in te res  i  w ygo dę  s ta łych  
o d b io rcó w  i  je s t je d n ą  z 
fo rm  p re n u m e ra ty , spe
c ja ln ie  dogodną d la  C zyte i 
n ik ó w , gdyż zapew nia o- 
na m ożliw o ść na jw cześn ie j 
szego o trz y m a n ia  pism a*

D la  u n ik n ię c ia  ja k ic h k o l
'ie k  s p e k u la c ji n a  ty m  

t le  sprzedaw cy m a ją  obo
w iązek p row adzen ia  ścis łe j 
e w id e n c ji tego ro d za ju  od
b io rcó w . A p a ra t k o n tro ln y  
R U CH -u, a ta kże  insp ek to  
rz y  P IH -u  sp ra w d za ją  czy 
sprzedaw cy p ro w a dzą do
k ła d n ą  ew idenc ję .

(h)

Październik* obchodzony 
eo roku jako miesiąc osz
czędności, ma w spółdziel
czości oszczędnościowo-po
życzkowej szczególne zna
czenie. W rolnictwie jest 
to okres wynikowy, kiedy 
rolnik zbiera plony cało
rocznej swej pracy. Rów
nocześnie następuje znacz
ny przypływ gotówki ze 
sprzedaży płodów rolnych. 
Chodzi o to* by rezultat 
żmudnej prący rolnika wy 
korzystać w, przemyślany 
sposób, tak w jego Intere
sie jak i  całości rolnictwa*

Wzrost zasobów SOP 
wiąże się n ierozerwal
nie z rozwojem pro
d u k c ji ro lne j, dlatego 
też organizacje społecz
ne pow inny w  swej 
działalności zwrócić na 
to  zagadnienie szczegól
ną uwagę. W  naszych 
warunkach rozwój spół
dzielczości oszczędno
ściowo-pożyczkowej ma 
też aspekt czynnika 
świadczącego w  dobitny 
sposób o stab ilizac ji 
na Ziem iach Zachod
nich. (wit)

Przed sesjq DRN-Pogodno

KŁOPOTY
Służby Zdrowia

PR ZE D M IO TE M ' naj
bliższej sesji DRN Po
godno, która odbędzie 
się 18 bm., staną się 
między innymi sprawy 
opieki zdrowotnej nad 
mieszkańcami tej czę
ści miasta, sprawowa
nej przez obwód Lecz
niczo-Zapobiegawczy nr

dz ia ła lno śc i te g o  ob
w od u , ob e jm ującego sw ym  
zasięgiem  p ra w ie  80 tys ię 
c y  lud no śc i Pogodna, G u- 
m ie n icc . G łębok iego , Bez- 
rzecza, K rze ko w a , P il ic h o -  
w a oraz k i lk u  p rzy le g łych  
grom ad p o w ia tu  szczeciń
sk iego, n a zb ie ra ło  się spo
ro  p ro b le m ó w  w ym a g a ją 
cych  w y d a tn e j po m ocy ze 
s tro n y  w ład z  te re no w ych .

N a jw ażn ie jsze  z  n ic h  — 
to  w a ru n k i lo ka lo w e  czte
re ch  p rzych o d n i na  te re 
n ie  ob w od u  n r  3. W szystk ie  
m ieszczą się w  s ta rych  bu 
dyn ka ch  m ie szka ln ych  n ie  
p rzysto sow a nych , lu b  za
led w ie  częściow o przystoso 
w an ych  do  po trzeb leczn ic  
tw a . N p . P rzycho dn ia  Ob
w odow a n r  3 p rz y  u lic y  

' neentego P o la  zn a jd u je  
w  b u d y n k u  w ym a ga ją - 

n  k a p ita ln e g o  rem o n tu , 
s y tu a c ję  pogarsza jesz

cze fa k t,  że d ru g ie  p ię tro  
za jm ow a ne je s t przez lo 
k a to ró w , k tó rz y  s ty k a ją  
s ię  n a  co dzień z pa c jen ta

m i. Sp raw ę w yk w a te ro w a 
n ia  ty c h  osób na leży  bez 
w zg lędn ie  poddać po d  ro z  
wagę ses ji.

A n i jedna z p rzy
chodni nie posiada od
pow iedniej ilości po
mieszczeń. Do tego do
chodzą b rak i w  wyposa 
żeniu gabinetów.

Inna sprawa — obsa
da lekarska. Każda z 
przychodni posiada pod 
tym  względem poważne 
b raki. W Przychodni 
Obwodowej N r  3 istn ie  
je  konieczność uzupeł
n ienia obsady w  czte
rech gabinetach (neuro
logicznym, okulistycz
nym, ch iru rg icznym  i 
zabiegowym). Również 
Przychodnia Rejonowa 
N r 5 na Gumieńcach 
c ie rp i na b rak  persone
lu.

Trudności jest w ie le  
i  chociaż na pewno nie 
wszystkie będzie można 
od razu zlikw idować, 
należy się spodziewać, 
że władze dzielnicowe 
i m ie jsk ie  znajdą moż
liw ośc i rozwiązania wie 
lu  z n ich. (HŁ)

DZIUR Y, doły i  po
psute b ruk i, często, gę 
sto „upiększają”  ulice  
naszego miasta .• Znisz
czoną mozaikę widzie
liśm y na chodniku na 
u l. Dworcowej (koło 
kotw icy), a także przy 
schodach wejściowych  
M ie jsk ie j i  Wojewódz
k ie j B ib lio tek i Pub
licznej. Wiele „e fek
townych”  dz iur znajdu  
je  się również na AL  
Wojska Polskiego. Jed 
ną z n ich, przed w itry  
ną Mody Polskiej w i
dzim y na zdjęciu.

H Ł

K ronika
wypadków

W  SO BOTĘ rano» p rz y  
u l.  D ą b ró w k i 19 zna leziono 
w iszące n a  d rze w ie  z w ło k i 
m ężczyzny — ja k  s ię  okaza 
ło , 61 -le tn iego Józefa K . za 
m ieszkałego w  G lin ka ch . M l 
l ic ja  p ro w a d z i dochodzenie 
w  sp ra w ie  us ta le n ia  p rzy 
czyn  sam obó js tw a .

P R Z Y  u l;  B u lw a r  G d ań sk i 
po pe łn iła  sam o bó js tw o t r u 
ją c  się gazem  72-le tn ia Z u
zanna 2 . P rzyczyna  despe- 
— —  k ro k u  — nieznana*

P A W E Ł P.* pa lacz c.o. p ra

W  PG R  T u le c  (pow . S ta r 
ga rd) p o p e łn ił sam obó js tw o 
przez pow ieszenie m ie jsco
w y  r o ln ik  — 48 -le ln i W ła dy
s ła w  P . D ochodzen ie p ro w a  
d z i m ie jscow a  M O . »

D Z IŚ  nad ran em  w  m ie j
scow ości O gn ica  p o w . S ta r 
ga rd  sp ło ną ł p u s ty  b u d yn e k  
m ie szka ln y . P rzyczyną  poża 
ru  b y ło  n ie os tro żne  obcho
dzenie Się z  og n ie m , S tra ty  
— 20 ty s . z ł.

W  SK O R BU TÓ W IE (pow . 
G ry fic e )  spa liła  się, podpa
lon a przez dzieci, s todo ła , 
w łasność PG R. S tra ty  się
ga ją  50 ty s .  zł.

W S K U T E K  zderzen ia się
w czo ra j dw ó ch  sam ochodów  
ha u l.  A rk o ń s k ie j — n ic h  
tra m w a jo w y  zosta ł w s trzy  
m any od godz. 15.15 do  15.35. 
W  zw ią zku  z ty m  —- n ie k tó  
rz y  k ib ic e  A rk o n i i  spieszą 
ey na  s ta d ion  m ie li t r u d 
no śc i z do jazdem . M P K  ko  
m u n ik u je , że tra m w a je  l i 
n i i  5 i  7 dz iś  od  godz. 22 
do pó łn o cy  będą od  stocz
n i  do śródm ieśc ia  kurso w a
ły  u l ic a m i:  P a rko w ą , R oo- 
sevelta, na  p l. żo łn ie rza . 
P rzyczyną zm ia ny  tra sy  są 

ro b o ty  to ro w e .
(ap)

lgo ło so w ski

D-ST-IUDIUIWIW

NIG DY Więcej nie w idzia łam  tw o je j m atki.
W lu tym  1943 roku  pewien znajomy powie

d z ia ł m i, że wszyscy członkowie podziemnej o r
ganizacji zostali straceni. Chodziłam do kance
la r i i  w ięziennej, pyta łam , ale n ic m i tam  nie 
powiedzieli.

M inę ła  zima. Wiosną 1943 roku, kiedy N iem
cy  zaczęli zw ijać m anatki, a miasto nasze by
ło  co dzień ostrzeliwane przez arty lerię , przy
szedł jak iś  po lic jan t i  spyta ł czy mieszka tu 
ta j Stiekłowa ze swoją wychowanką, córką Lud 
m iły  Za jkowskie j, Maszą. Zrozum iałam, że gro
z i nam coś. W idocznie — myślałam — Niemcy 
postanow ili odebrać m i ciebie. Słyszałam, że 
po straceniu członków organizacji w yw ieź li lub  
zamordowali ich dzieci. Oszukałam polic janta  
i  powiedziałam, że S tiekłowa um arła miesiąc 
tem u na dezynterię, a swoją wychowanicę Ma
szę, pochowała jeszcze w  grudniu 1942 roku.

Na szczęście n ie było ciebie w  domu.
— Na co dziewczynka umarła? — spytał po- 

i ic  j  ant.
— Na szklarlatynę.
Kazał m i podpisać jakąś kartkę  i  poszedł. 

Byłam  do tego stopnia przerażona, że natych
m iast spakowałam rzeczy i  razem z tobą uciek 
łam  do znajomej, mieszkającej na drug im  koń
cu miasta. Tam doczekałam się wyzwolenia. 
Chciałam wrócić do domu. Przyszłam na na
sza ulicę, ale domu nie było. N iemcy go spa
l i l i .  Odnalazłam dawnych sąsiadów. Powiedzie-

l i  m i, że po lic jan t przychodził jeszcze raz i  
znów pyta ł o nas. Pow iedzie li mu tak  ja k  ich 
prosiłam, że i  ty  i  ja  n ie  żyjemy.

W ten sposób uratowałam  siebie i  ciebie.
N ie m iałam  gdzie mieszkać i  przeniosłam się 

do Wozniesieńska, ponieważ tu ta j otrzymałam 
pokoik. M ieszkaliśmy w  n im  dwa lata, do cza
su, aż po ciebie przy jecha ł tw ó j zm artwych
w sta ły  ojciec. N ie  w iem  czy zrobiłam  dobrze, 
że napisałam c i to  wszystko. Może byłoby le 
p ie j gdybyś tego n ie  czytała? Nie wiem... Nie 
wyślę c i tego lis tu  pocztą. Niech los rozstrzyg
n ie : je ś li przyjedziesz to  znaczy, że przeszłość 
ży je  w  fcobie. Wówczas dowiesz się czegoś o 
swoje j matce. Jeśli n ie  przyjedziesz... Bądź 
szczęśliwa. Spełniłam  swój obowiązek. Żegnaj, 
droga dziewczynko!”

Masza spała. Położyłem zeszyt i  wyszedłem 
na korytarz.

RO ZD ZIA Ł V II

W  Moskwie na dworcu pożegnaliśmy się. W ie
czorem zatelefonowałem z redakc ji do Maszy. 
Odezwał się męski głos:

—  Nie ma je j. Czy to  Aleksiej?
—  Tak.
—  Słuchaj przyjac ie lu , • jeszcze raz grzecznie 

proszę: przestań zawracać je j głowę!
—  Zdaje m i się, że Masza już  kiedyś m usia

ła przepraszać mnie za pańskie zachowanie 
się —  powiedziałem ze złością.

— W tedy nie m iałem  ra c ji. A  teraz mam. 
Masza powiedziała m i o te j waszej sprawie. 
Ona jest niedoświadczona i w ierzy panu, a dla 
pana to  ty lk o  pretekst. Każdy rozumie, że szu
kacie dnia wczorajszego. Komu to  potrzebne? 
Zatruw a je j pan życie. Po co ma myśleć o prze
szłości? Pow inna myśleć o  przyszłości. Gdyby 
b y ł pan przyzw o itym  człowiekiem podarł by 
pan ten swój reportaż i w yrzuc ił do kosza. 
W ie lk i pisarz! Musi koniecznie pisać o je j m a t
ce. Zostaw pan Maszę, słyszy pan?! Doszło już 
do tego, że podróżujecie razem! To jest, kocha- 
siu, chw yt niedozwolony. Weź pan pod uwagę, 
że nie mam zam iaru w ięcej się z panem pa
tyczkować!

W szystko to  w ykrzyczał jednym  tchem i  na
tychm iast usłyszałem, że słuchawkę rzucono na 
w id e łk i.

Zam yśliłem  się. W ięc i tu ta j niepowodzenie. 
Najciekawsze, że rozmowa któ rą  m iałem  rano 
w  gabinecie redaktora naczelnego była  bardzo 
podobna do te j przed chw ilą . Oczywiście fo r 
ma była inna. Istota je j była  jednak identycz
na: czas najwyższy rzucić beznadzięjną sprawę.

— Rozumiem was —  powiedzia ł redaktor. — 
Takie poszukiwania są pasjonujące. Jednak drep 
czecie w  m iejscu. Nie dostrzegacie tego. Opo
w iedzieliście m i wszystko po ostatnich podró
żach a w iem  o sprawie a kura t ty le  samo co 
przed miesiącem. Żałuję, A leksie j, ale nie po
w iod ło  się. Przystępujcie do pełn ienia swych 
normalnych obowiązków. O reportażu decydujcie 
sami.

—  Drukować go n ie wolno —  powtórzyłem
uparcie.

— Jak chcecie...
Rozumiałem, że redaktor ma rację . N ie mo

głem jednak pozbyć się uczucia, że postą
piono ze mną niespraw ied liw ie.

Starałem się nie myśleć o Maszy i je j matce. 
W ykonywałem regularnie swoje obowiązki pra
cownika działu in fo rm ac ji: redagowałem ma
te ria ły , odpowiadałem na lis ty  czytelników, 
jeździłem po mieście w  poszukiwaniu cieka
wych in form acji. Po tygodniu poczułem pustkę 
w  moim życiu.

Zdecydowanie zepsuł m i się charakter. Przy
chodziłem do redakc ji, siedziałem przy swoim 
b iu rku  i jeś li ktoś się do mnie z czymś zwracał 
odpowiadałem zdawkowo. Sam z n ik im  nie na
w iązywałem rozmów.

Masza nie telefonowała. Powinna była zate
lefonować! Zrazu dz iw iłem  się, później złości
łem, jeszcze po jak im ś czasie gardziłem nią, 
a wreszcie zaniepokoiłem się. Może choruje? 
Pewnego razu nakręciłem  je j num er telefonu, 
ale gdy usłyszałem znajomy i  drogi m i głos 
ostrożnie odłożyłem słuchawkę.
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Z  myślą

o najbiedniejszych

Koła Pomocy 
Społecznej
przy Komitetach 
Blokowych

POLSKI Komitet Pomocy Spo* 
łecznej jest instytucją dobrze 
znaną licznym jeszcze rzeszom 
znajdujących się w  trudnych w *  
runkach życiowych I materiał-* 
nycb. Należą do nich osoby cho* 
re i samotne, zniedolężniali star* 
cy, inwalidzi, kobiety wielodziet* 
ne, a  będące jedynymi żywiciel* 
kami swojej rodziny. Tym wszy
stkim przychodzi z pomocą spo
łeczeństwo poprzez Komitet Po
mocy Społecznej.
'  D otychczasow y system  spraw o* 

w a n ia  te j pom ocy, n ie s te ty  n i«  
zda w a ł w  p e łn i egzam inu . Szczu
p ła  ilo ś ć  osób, g ru p u ją cych  s ię  
w o k ó ł K o m ite tu * n ie  m o g ła  sob ie 
p o rad z ić  z  n a jtru d n ie js z y m  p ro 
blemem * roztoczen ia  o p ie k i nad 
w s z y s tk im i p ra w d z iw ie  i  rze 
czyw iśc ie  po trze b u ją cym i. Szcze
c iń s k i K o m ite t O p ie k i Społecz
ne j w y s tą p ił ja k o  p ie rw szy  w  k ra  
ju  z p ro je k te m  m a ją cym  usunąć 
te n  m an kam en t. N ow a fo rm a  p ra 
c y  po legać będzie n a  zo rgan izow a 
n iu  w e w s z ys tk ich  K o m ite ta ch  
B lo k o w y c h  w  naszym  m ieście 
s iec i K ó ł O p ie k i Społeczne j. K o ta  
te  przede w szys tk im  p rze prow a
dzą na  sw o ich  te re na ch w yw ia d y *  
m a ją ce  na  ce lu  zew id en e jon bw a - 
n ie  ty c h  osób, k tó re  po m ocy na 
szej p o trze b u ją .

Pow staną też  t.zw . r ,d w ó jk i spo

Sprawy te  omawiane b y ły  n i  
ostatnim  w a lnym  zebraniu Rady, 
Dzielnicowej Śródmieście Polskie 
go K om itetu  O piek i Społecznej* 
Dzielnica ta  jako pierwsza w  na 
szym mieście przystąpiła już da 
organizowania K ó ł Pomocy Spo

łecznej przy Kom itetach Bloko
wych. N ie wątpim y, że w  te j 
n ie łatwej pracy K om itetom  Blo
kowym  przyjdą z pomocą szcze
cińskie zakłady pracy, insty tuc je  
i  organizacje społeczne, a przede 
wszystkim mieszkańcy • naszego 
miasta. Każdy dar p rzyję ty bę
dzie wdzięcznym sercem, gdyż 
n ie jednokrotnie pomoże on po
trzebującemu naszej pomoc - 
człowiekow i przetrwać trudne 
dla niego chw ile, (hs)

H 0 2 H Z 3Ę
W OBEC dużego pow odzen ia s z tu k i 

Z . B y s trz y c k ie j „C z y  to  je s t m iłość? ’* 
— D y re k c ja  P a ńs tw o w ych  T e a tró w  
D ra m a tyczn ych  p rze d łuża okres je j  
g ra n ia  aż do  d n ia  2S bm . B ile ty  u l
gow e m ożna nabyć  ty lk o  przez Za
k ła d y  P ra cy , p rze d s ta w ia ją c  w  ka 
sie T e a tru  l is ty  z b io ro w e , liczące co  
n a jm n ie j 10 osób,

M IE JS K A  P rzych o d n ia  R e jo no w a  
N r  S z A l.  W o jska  P o lsk ie go 72 — n a  
czas re m o n tu  rwr d n ia  16 bm . prze 
nosi się do gm achu po W o jew ó dzk ie j 
P rzych o d n i P rzec iw g ru ź licze j p rz y  
A l.  Jedn. N a ro d o w e j 12 (ró g  P la cu  
G run w aldzk iego }*

PR EZ. DR N  SZC ZE C IN  — POGOBI 
NO w spó ln ie  z  K o m is ją  K o o rd yn a 
c y jn ą  Te ren ow ych  G ru p  P a rty jn y c h  
o rg an izu je  w  d n iu  16 bm . o godz. 18 
w  sa li szko ły  po dstaw ow e j p rzy  u l. 
C ho bo lań sk ie j — spo tka n ie  R adnych 
z m ieszkańcam i d z ie ln icy . W czasie 
spo tka n ia  prze ds ta w ic ie l M ie jsk ie go  
B iu ra  Sprzedaży N ieruch om ośc i w y 
głosi od czy t o zasadach sprzedaży 
n ie ru cho m ośc i w  Szczecinie.

11 B M . p rz y  B ra m ie  P o rto w e j zna
lez iono zegarek. Zgubę odebrać m oż
na u p . E d w arda G alęziew skiego* 
zam . u l. A rk o ń s k a  37 m  8.

W P O N IE D Z IA Ł E K  15 bm . o godz, 
w  D om u K u ltu r y  K o le ja rza , u l.  

P a rtyza n tó w  2 odbędzie się odczyt 
w yg ło szon y  przez le ka rza  spe c ja lis tę  
na te m a t „D o jrz e w a n ie  m łodz ieży” . 
W stęp w o ln y .

n ie  S e kc ji R o ln e j P o lsk ie go 1 
s tw a Ekonom icznego z odczytem  
p ro f. d r  J . Sondel p t .  ».Przemyśl 
a ro ln ic tw o ” .

O D PO W IE D ZI R E D A K C JI

Ob K ry s ty n a  B ie rn acka . W  spra
w ie  odszkodow ania  p ro s im y  po rozu
m ieć s ię z naszym  Radcą P ra w n ym , 
k tó ry  p rz y jm u je  w  ś rod y  od godz. 13 
i  w  sob o ty  od godz. 13.

W Y D A W C A ; Szczecińskie W ydaw nictwo P ra io w e RSW „PR A SA ”  w Szczecin!©. RED A KC JA  I A D M IN IS T R A C JA : Szczecin, pk Hołdo P ru tk ieg o  a; redaguje kolegium.
TE L E F O N Y : centrala «36-21, sekretariat red. naczelnego 457-41; tastępea redaktora naczelnego «78-21; sekretarz redakcji «28-13, sekretariat techniczny «38-21 (wewn. SI); dział m iejski 
««*-35; dział morski <62-35; dzia ł łączności a czyteln ikam i «58-21; dzia ł sportowy «27-77; B iu ro  Ogłoszeń 311-4«; redakeja poranna (po godz, »1 872-91; dalekopisy <25-16. Wszelkich in fo r
m acji w sprawie prenum eraty udzielają placć w ki „R uchu”  I Poczty.

» Z *k ła d y  GraHezne g ;



Ciężka kontuzja Krzyszkowiaka

Polska-NRF 108.5:104,5
we Frankfurcie

PRZEW AGĄ dwóch pankłów  zakończyli Po
lacy prestiżowy mecz we F rankfu rc ie  nad Me
nem z lekkoatletam i z NRF.

Końcowy w yn ik  106,5:104,5 pkt. d la Polski.
^ '+***,+i0+ * ^ * * * * - * * * * ^ * *» * * * ^ *  P raw d ę  m ów iąc , po fa 

ta ln e j sobocie, tru d n o  b y 
ło  lic z y ć  na nasz sukces. 
W czora j je d n a k  Po lacy 
m ie li co s ię zow ie  dob
ry  dzień. Z  10 k o n k u re n c ji 
d ru g ieg o d n ia  m eczu w y 
g ra liś m y  6, p rze g ra liśm y 3, 
a b ieg na 3 k m  z przeszko 
da rni zako ńczy ł * ię  re m i
sowo.

Łucis

86,04 m
w oszczepie

M OSKW A (PAP), w 
drugim  dniu odbywa
jących się w  Tasz
kiencie drużynowych 
lekkoatletycznych m i
strzostw ZSRR Ł u 
cis ustanow i! nowy 
rekord ZSRR w  rzu
cie oszczepem, osiąga
jąc rezu ltat 86,04.

Na tych samych za
wodach Ozolin prze
biegł dystans 100 m 
w  czasie 10,2. I  ten 
w yn ik  jest lepszy od 
oficjalnego rekordu 
ZSRR.

16:4 dla Polski

SUKCES
drużyny
liez
przyszłości.

W E W R O C ŁA W IU  w  me
czu bo ksersk im  Po lska  po 
ko n a ła  N R D  16:4. Z sukce 
su trzeb a się oczyw iśc ie  
c ieszyć, a le  i pam ię tać, że 
i,10-tka S tam m a” , to  ju ż  
w ys łu żo n y  zespół — d ru ż y 
na bez w iększe j p rzysz ło 
śc i:

W Y N IK I : Z b . O lech w y  
g ra ł jed no g ło śn ie  na pu nk  
t y  z F ie litzem , B end lg , w 
na jlep sze j w a lce  d n ia  w y 
p u n k to w a ł Posera, A d am sk i 
został uzn an y  za pokonane 
go w  p o je d y n k u  z S chu l
zem , Dąsał p rze g ra ł 1:2 z 
M arschem , K u le j zno kau to  
w a ł w  n i  s ta rc iu  Busse, 
K n u t, po beznadz ie jne j 
w a lce , w y g ra ł z A . Lehm an 
ne m , K u ć m ic rz  w y p u n k to 
w a ł (2:1) W ensierskiego, 
W alasek w y g ra ł przez tk o  
w  n i  s ta rc iu  z Andersem , 
P ie trz y k o w s k i po ko n a ł W it t  
kow sk ie go , Jęd rze jew sk i 
Jnż w  I  ru n d z ie  w y g ra ł 
p rze * tk o  z  d w u m e tro w ym  
K . Lehm annem .

M Ó W IĄ  O M E C ZU :

Prezes Z w . Boks. N B D  — 
M u sch o lek : w yg ra liś c ie  za 
s łużenie, a le  —  m o im  zda 
n ie m  — z b y t w ysoko . Za 
na jlepszego zaw o dn ika  w  
naszym  zespole* uw ażam  
A n dersa , k tó re m u  sędzia i  
le ka rz  o d e b ra li zw yc ięstw o . 
K o n tu z ja  b y ła  na  pew no 
m n ie j groźna od te j,  z ja 
k ą  całe spo tka n ie  bokso
w a ł Dąsa ł 1 n ie  na leża ło 
w a lk i p rze ryw a ć . Z  Po la
k ó w  bezsprzecznie n a jle p 
szym  zaw o dn ik ie m  b y ł 
ś w ie tn ie  w a lczący B e nd ig .

K p t. Z w ią zko w y  P Z B  — 
S tan is ła w  C en drow sk i: to  
b y ł b rz y d k i mecz. Za dużo 
fa u l i ;  k tó re  sędziow ie 
w p raw d z ie  w id z ie li,  ale 
ic h  re a k c ja  b y ła  z b y t s.to 
w a rzyska ” ;

Z  P o la kó w  w y ró żn ia m  
Bend iga . W alasek za ję ty  
p racą zaw odow ą m a ło  tre 
n u je .

•  •  •
P ięścia rze N R D  w yjeżdża 

ją  w  pon ie dz ia łe k  ra n o  do 
K ra ko w a ; gdzie w  N ow e j 
H uc ie  roze g ra ją  d ru g ie  
spotkanie«

Tu TOTO
W ylo sow a no  następu jące 

d y s c y p lin y  spo rtow e :
Jazda f ig .  n a  lod z ie  n r  11 
K a ja k a rs tw o  
P ię c io bó j now oczesny 
S ko k  w  dal 
S p adoch ron ia rs tw o 
Ten is
o raz d yscyp lin a  doda t
ko w a
Bieg g przeszkodami i

M etodą na  zw yc ięstw o 
b y ła  w ysoka  fo rm a . S ID 
ŁO  np . rozpoczą ł ko n ku rs  
rzu te m  80,89 m , co n ie  
udaw a ło  m u się od daw na. 
Z im n y  w  e fe k to w n ym  s ty  
lu  w y g ra ł bieg na 10 km  
( I I I  m ie jsce  Ożóg). C ze rn ik  
1 Sobo tta  od n ie ś li p o d w ó j
ne zw yc ięs tw o  w  sko ku  
w zw yż , podobn ie  ja k  
S zm id t z M alcherczykienn 
w  tró js k o k u  i  S osgó rn ik  z 
K o m a rem  w  pch n ię c iu  k u 
lą . S p rin t na 200 m  w y g ra ł.  
F o ik ,

N ie  m ie liś m y  n ie  do  po
w iedzen ia  na  n is k ic h  p ło t
kach , w  szta fec ie  4 x  400 m i  
w  b iegu na  800 m (B aran 
IH  m ie jsce), a le  m ecz o l i  
m ie jsce w  E u ro p ie  w y g ra 
liśm y .,.

W Y N IK I:
400 m ppł. — l )  Janz —

50.0, 2) N eum ann — 51,8. 3) 
B u ga ła  — 52,9, 4) M a ko w 
s k i — 53,2.

290 m  — 1) F o ik  — 20,9,
2) S chum ann — 21,1, 3) Z ie
l iń s k i — 21,3, 4) G e rm ar
— 39,4 (k o n tu z ja  n a  t r a 
sie).

K u la  — 1) S o sgó rn ik  — 
18,39, 2) K o m a r — 18,28, 3) 
U rb ach  — 18.09, 4) Heger
— 16,34.

3 000 m z  przeszkodami :
1) C h ro m ik  — 8.45.6, 2) F r ic  
k e  — 8.47,4, 3) H in tz e n  — 
9.25,8.

800 m  — 3) K in d e r  —
1.50,5, 2) M issa lla  — 1.50,8,
3) B a ra n  — 1.51,1, 4) B rusz  
k o w s k i — 1.52,8.

S ko k  w zw yż  — l )  Czer
n ik  — 2.08. 2) S obotta —
2.00, 3) S c h illk o w s k i — 2.00,
4) S ie gh ard t — 1.95.

Oszczep — l )  sidło —
80,98, 2) Sa lom on — 80,08, 
3) M ach ow ina  — 78,97, 4) 
H e ring s  — 77,87.

10 000 m  — 1) Z im n y  —
29.13.0, 2) K u b ic k i — 29.15,7, 
3) Ożóg — 29,24,8, 4) Disse
— 29.35,4.

T ró js k o k  — 1) S ch m id t
— 16,37. 2) M a lche yczyk — 
15,96, 3) M u e lle r  — 15,23, 4) 
S ievers — 14,98.

4 x  400 m — 1) N R F  — 
3.07.1. 2) Po lska  — 3.12.6.

N iem ki 
s ła b iu tk ie  
...bez Heine

POD N IEO BECNOŚĆ do
skon a le j s p r in te rk i H eine; 
le k k o a tle tk i N R F n ie  m ia
ły  w ie le  do pow iedzen ia 
w  m eczu z P o lską  w  Poz
na n iu  i  p rze g ra ły  59:47. 
C IE P Ł A  p o tw ie rd z iła  fo rm ę  
z B e lg rad u , w y g ry w a ją c  
100 m w  11,7 i  80 m  pp ł. 
w  10.6 sek. SO BO TTA w y  
g ra ła  bieg na 200 m — 24,1; 
K R Z E S IŃ S K A  skok  w  da l 
5,95 m . K IE W Ł O N  W k u lt  
14,77 m  i  sztafeta 4 x  100

N IE S P O D Z IA N K Ą  by ła  
p o rażka  N O W A K O W S K IE J 
w  biegu na  800 m  z K u m - 
m e r fe ld t (2,11,8) różn icą  0,2 
sek.

K R Z Y S Z K O W IA K  je s t je d  
n a k  w ie lk im  pechow cem . 
L e dw ie  „w y l iż e  się”  z je d 
n e j k o n tu z ji,  a  ju ż  w pada 
w  d ru gą . W e w czora jszym  
b iegu na 3 000 m  z prze
szkod am i w e F ra n k fu rc ie  
dozna ł skręcen ia  praw ego 
s ta w u  skokow ego z k rw a 
w y m  w y lew em  i  nade rw a
n ie m  w iąza de ł. Założono 
m u g ips w  k tó ry m  będzie 
m us ia ł p rzebyw ać o ko ło  3 
tyg o d n i. Całe szczęście, że 
to  ju ż  kon iec  sezonu. Pod 
nieobecność „K rz y s ia ”  C hro  
m ik  b y ł zda ny  na  w łasne 
s iły . N ie  z a w ió d ł je d n a k  i  
pe w n ie  zw yc ięży ł.

KUDRA
- piąty 

w „Grand Prix”
Francji

Pod Paryżem roze
grany został m iędzy
narodowy wyścig ko
la rsk i o Grand P rix  
F ranc ji. Na starcie 
stanęto 70 amatorów i 
niezależnych, którzy 
m ie li do pokonania 
dystans 55 km  w jeź- 
dzie indyw idua lne j 
na czas. Trasa była 
bardzo trudna, tym  
więc w iększy jest suk 
ces naszego reprezen
tan ta  Jana KUDRY. 
Najlepszy w  tym  se
zonie polski ko larz za 
ją ł piąte miejsce, tra 
cąc do zwycięzcy 2,12 
min. Zwyciężył F ran 
cuz Bechet w  czasie 
1:20.46,0 przed Ir la n d 
czykiem Crin ion, k tó 
ry  s trac ił do zwycięz
cy 40 sekund. Kudra 
początkowo jechał je 
szcze lep ie j i na pół
m etku zajm ował 4 
miejsce. W końcówce 
osłabł i  spadł o jedną 
pozycję niżej.

REKORD
szczecińskich

juniorek
w Pradze

PRAGA’ PAP. Pod
czas m iędzynarodowych 
zawodów lekkoatle tycz
nych w  Pradze sztafe
ta jun io rek  Pogoni 
Szczecin ustanow iła no
w y  rekord Polski na 
dystansie 4 X  200 m 
czasem 1.48,7. Sztafeta 
biegła w  składzie: JA 
WORSKA, BEREZOW
SKA , BURY, K R A S - 
KOW SKA.

Sensacyjny remis ŁKS-u w Zabrzu

Arkonia zdobywa
c e n n y  p u n k t

Pogoń o krok 
od niespodzianki
w  B y to m iu

P R Z Y  św ie tle  e le k trycz 
n y m , mecze p iłk a rs k ie  zy
sk u ją  na a tra kcy jno śc i. 
Ja k  się d o w ia d u je m y  ju ż  
n ie d łu go  s ta le  ośw ie tlen ie  
o trzym a  6 tad ion  P o go n ił

W  K O LE JN E J R U N D Z IE  SP O TKA Ń  P IŁ K A R S K IE J  
E K S T R A K L A S Y  O N A J W IĘ K S Z Ą  N IE S P O D Z IA N K Ę  
P O S TA R A Ł SIĘ Ł K S , KTÓ R Y  ZR E M IS O W A Ł W Z A 
B R ZU  Z  G Ó R N IK IE M  3:3. LECH Z R E M IS O W A Ł ZE 
S T A L Ą  1:1. W OPOLU  O D R A P O N IO S ŁA  KLĘS KĘ 
1:5 Z  ZA G Ł Ę B IE M . W  A T A K U  GOSPO D ARZY, Z A L I
C Z A N Y  DO K A D R Y  N AR O D O W EJ G A JD A , Z A G R A Ł 
N A  P O ZIO M IE  I I I  L IG I. OD R A S T A N O W IŁ A  W  T Y M  
M EC ZU  ZLE P E K  N IE  R O ZU M IE JĄ C Y C H  SIĘ ZAW O D 
N IK Ó W . W  W A R S ZA W IE  PO S Ł A B Y M  M ECZU RU CH  
P O K O N A Ł G W A R D IĘ  2:1.LE C H IA  S T R A C IŁ A  O B YD W A 
P U N K T Y  Z  W IS Ł Ą  0:1. STR ZELCEM  B R A M K I B Y Ł  
K A W U L A  (Z  KARN EG O ).

C enny p u n k t zdoby ła  Ar-? 
ko n a n ia , re m isu ją c  z Le 
g ią  0:0. co p o zw o liło  je j  
aw ansow ać na  10 m ie jsce 
w  ta b e li. Pogoń poniosła 
m in im a ln ą  po rażkę  z Po
lo n ią  2:3.

SZCZĘŚLIWY REMIS 
A R K O N II

N A  P O C ZĄ TK U  w ia ło  
nudą. N ie u d o ln e  akc je  na 
p a s tn ikó w  o b yd w u  d ru ż y n  
k o ń czy ły  się z  re g u ły  na 
p o lu  k a rn y m  p rze c iw n ika . 
D z ie s ią tk i n ie ce ln ych  po
dań, no nsza lan ck i s ty l g ry  
w o jsko w ych , tre m a  szczeci 
n ia k ó w  przed „ w ie lk im  
p rz e c iw n ik ie m ”  — to  
w szys tko  sk ład a ło  się na  
bezładną kop an inę . Z ło ś li
w i tw ie rd z il i,  że w  ty m  cza 
sie mecz p rzyp o m in a ł spot
k a n ie  p iłk a rs k ie  P o lska  — 
Ir la n d ia  w  C horzow ie . 
W szystko  z m ie n iło  s ię  po 
p rze rw ie . G ra  s ta ła  się 
szybsza. Pod ob ydw om a 
b ra m ka m i po w s ta w a ły  cie
kaw e spięcia. To, że nie 
pad ła  żadna b ra m ka , jes t

W  ZA K O P A N E M  o d b y ł 
się p ie rw szy  w  no w ym  
sezonie d ru żyn o w y ; prze
ła jo w y  b ie g  n a rc ia rs k i. 
Z w y c ię ż y ły  k lu b y  zakop iań  
s k ie : W KS przed S tartem . 

•  •  •
R O M A N  C H T IE J  zdo by ł 

t y tu ł  d ługodystansow ego 
m is trza  P o lsk i na to rze . 

•W w yśc ig u  ju n io ró w  zw y 
Ciężył F A L IG O W S K I — Og
n iw o  Szczecin.

K O S Z Y K A R K I w arszaw 
sk ieg o  A Z S  A W F  zw ycięży 
l y  w  tu rn ie ju  z udz ia łem  
P o lo n ii, G w a rd ii i  Ł K S .

•  •  •
ŻU ŻLO W C Y po lscy  W 

m ię dzyp ań s tw ow ym  t r ó j  me 
czu w  Rzeszow ie pokonali 
CSRS i  Norwegię«

M O T O C Y K LO W I m ls trzo . 
w ie  P o ls k i: 125 ecm — K a 
c z o r o w s k i  (Legia). 175 
ccm  — H E N N E K  (A P  K a 
to w ice ), 250 ccm  — M A N - 
K IE W IC Z  (U n ia  Poznań) i 
Ł A T K A  (A P  K a to w ice ) — 
po 22 p k t ., 350 ccm  — J. 
H E N N E K  (A P  K a to w ice ).

K O S ZY K A R ZE  W is ły  K ra  
k ó w  ucze s tn iczy li w  P ra 
dze w  tu rn ie ju  z udzia łem  
czo ło w ych  d ru ż y n  CSRS. 
P o lacy  za ję li d ru g ie  m ie j
sce za VSS Koszyce.

KO R ZY STAJĄ C * z dn ia  
p rze rw y , rep re zen tac ja  P o l
s k i na m is trzo s tw a  św ia ta  
w  s ia tkó w ce  ko b ie t roze- 
g ra ła ąp od  f irm ą  W arszaw y 
to w a rzysk ie  spo tka n ie  z ze 
spo łem  R y g i; w y g ry w a ją c  
3:04

zasługą F o łty n a  i  P u tk o w -  
skiego. a tro c h ę  ta kże  i.. ; 
szczęścia. B y ł  przecież m o 
m e n t gd y  K rzyża n o w sk i 
w y b i ł  p i łk ę  z l in i i  b ra m ko  
w e j, b y ł m om en t, w  k tó 
ry m  P yka  z 2 m e tró w  strze  
l i ł  w  s łupek.

N A JB A R D Z IE J  trag iczne  
c h w ile  p rze żyw a ła  A rk o 
n ia  w  o s ta tn ie j m in u c ie  
spo tka n ia , k ie d y  Le g ia  m o
cno przyc isnę ła  i  b y ła  „ o  
w łos”  od zdo byc ia  z w y 
c ięsk ie j b ra m k i. Z ako ńczy 
lo  się je d n a k  szczęśliw ie. 
A rk o n ia  u rw a ła  cenny 
p u n k t s ilne m u p rze c iw n i
k o w i, a w  d ru g ie j po łow ie  
m eczu ud ow o dn iła , że stać 
ją  na  g rę  na  d o b ry m  po
ziom ie .

U D A N Y  b y ł d e b iu t K rz y  
żanow skiego. P ra w y  ob roń  
ca A r k o n i i  u n ie ru c h o m ił le  
w ą s tron ę  napadu L e g ii. 
Często szedł do p rzo du  za 
a k c ja m i na p a s tn ikó w , szyb 
ko  i  pe w n ie  w k ra cza ł w  
n iebezp iecznych sy tu ac jach  
pod sw o ją  b ra m ką . L u k o - 
szek b y ł bez w ą tp ie n ia  na j 
lepszym  graczem  w  Arkc,- 
n i i .  P ew nie  g ra ł N ow a k . 
P to k  m ia ł „c ię ż k ie  życ ie ”  
z s zyb k im  Ż m ije w s k im . W  
a ta ku  O leksy  i  G ze l zasłu
ż y l i  na  na jw yższą ocenę. 
Z a w ió d ł n a to m ia s t K ra je w  
sk i i  P yka . Jerom inelc  g ra ł 
dobrze  po  p rze rw ie .

A . M a rty n a

NIEZNACZNA 
PO R AŻKA POGONI

B YTO M  PAP. D ruży
na m istrza PO LSKI, 
PO LO NIA BYTOM , od
niosła n ik łe , n iem niej 
jednak zasłużone zw y
cięstwo nad Pogonią 
ze Szczecina 3:2 (3:0). 
B ram ki dla P olon ii zdo 
b y li:  BAN AS — 2 oraz 
L IBERDA, natomiast 
dla Pogoni obie K IE - 
LEC. Zawody prowadził 
M ajcher z Warszawy.

B y to m ia n ic  do p rz e r
w y  z a g ra li ba rdzo dob
rze  i  p rz y  w iększym  
szczęściu — magii sirza

I ić  jeszcze co n a jm n ie j 
dw ie  b ra m k i. W ystarczy 
po w iedz ieć, iż  L ib e rda  
n ie  w y k o rz y s ta ł w  ty m  
okre s ie  r z u tu  karn eg o, 
s trze la ją c  w  słupek. 
N ad b ie ga ją cy Lukosz- 
czyk  s trz e li ł w  bram ka 
rza.

Po zmianie stron go
spodarze wyraźnie zwoi 
n i l i  tempo, grając 
wszerz boiska. Tak i s ty l 
odpow iadał Pogoni i nic 
dziwnego, że goście za
częli atakować bramkę 
Szymkowiaka.

W drużynie m istrza 
Polski na jlep ie j zagrali: 
Dym arczyk, Grzegor
czyk, Lukoszczyk i Ba
naś, natomiast w  Pogo
n i podobał się Kielec.

Uszczęśliwiony M. Babirecki

„KROKOSZ** 
z wstęgą mistrza Polski

w  L o b e z ie
BE SKIEG O  HIPO DRO
M U , OBSERW OW AŁO 
W CZO R AJ D EC YD U JĄ- 

K Ę  O M I 
P O LS K I 

W E WSZECHSTRON
N Y M  KO N K U R S IE  K O 
N IA  W IERZCHOW EGO.

K ie d y  z to ru  zeszły m łode; 
po czątku jące kon ie , przeszko
d y  podn ies iono do  o l im p ijs k ie j 
w ysokości 1,20 m . Na w y b ie 
gu zosta ły  ju ż  ty lk o  cz te ry  
p iękne ru m a k i: „K ro k o s z ” ; 
„ K la r y s ” . „W eneda”  i  *,Sta- 
b ia ” . K a żdy ocen iany przed 
dw om a la ty  w  R zym ie  na 6—8 
tys . d o la ró w . D os iada ją  ich  
M arian  B A B IR E C K I, A n d rze j 
ORŁOŚ, S te fan  P Ę K A L A  i  Zb. 
M AR KO W IC Z.

Po u je żdża n iu  i  jeźdz ie  te re 
no w e j w szystko  w skazu je  n a ,  
to , że m is trze m  zostan ie  B a - 
b ire c k i. D z ień  w cześn ie j u b y l i  
m u n a jg ro źn ie js i ry w a le  — 
ob rońca ty tu łu  K o b y liń s k i, 
k tó ry  w p ro s t z crossu t r a f i ł  
do am bulansu i  M a re k  Kosz- 
c zyn ia lsk i, n a jb a rd z ie j chyba 
pechow y jeźdz iec czo łó w k i 
k ra jo w e j od czasu k ie d y  roz 
s ta ł się ze sw ym  rasow ym  
„A r ie le m ” . R oszczyn ia lsk i roz 
począł k o n k u rs  w  św ie tn e j fo r  
m ie , a le  na  je d n e j z przesz
kó d  je g o  ;,C zaplar”  nag le  oku  
la ł...

N A  P L A C U  P O ZO STAŁA 
ty lk o  czw órka. A n i jed ne m u 
n ie  ud a je  się prze jechać to 
r u  bez k a rn y c h  p u n k tó w . 
W yg ryw a  n a  ty m  B a b ire ck i, 
k tó ry  zdo byw a  bezapelacy j
n ie  t y tu ł  m is trz a  P o lsk i — 
10,6 p k t .  k a rn y c h , przed 
A n d rze je m  O rłos iem  (obaj 
LZS  K w id zyń ) — 70,2 p k t., 
S te fanem  P ę ka lą  (Warsz. 
K .  J.) — 110,7 p k t .  i  M a rko 
w iczem  (Ośr. Jeź. Pozn.) — 
487,4 p k t.

PO PR ZED NIO  n a  to rze  roz- 
g ryw an e  b y ły  k o n ku re n c je  na 
n iższych przeszkodach. D ob rą  
k lasę p o ka za li N iem cy, z k tó  
ry c h  S churm ann d o w ió d ł, że 
jeg o o lim p ijs k ie  sukcesy w  
R zym ie  n ie  b y ły  dzie łem  przy  
pa dku . W ie le  o k la skó w  zebra 
2a F e lic ja  LU K O M S K A  za I I  
m ie jsce w  p ie rw sze j se rii. Po 
doba l się rów n ie ż ko n ku rs  
szczęścia, k tó ry  je d n a k  roze
g ra ł się bez zm ęczonych ju ż  
uczestn ików , k la sy  m is trzo w 
s k ie j.

P IĘ K N Ą  IM PR EZĘ w  I.obe 
z ie  zam kn ę ły  po kazy zaprzę
gów . D y r. R oszczyn ia lsk i 
p rzyg o to w a ł św ie tne  w id o w i 
sko . Ponad poziom  w y b ija ł 
się pokaz w ę g ie rsk ie j pocz
t y  i  zaprzęg czw ó rko w y  na 
w zó r rzym sk ie go  ryd w a n u , 
k tó ry  podobno b y ł zacząt
k ie m  sp o rtu  jeźdz ieck iego...

I .  S L IW A K O W S K I

l?liqau/ki
z hipodromu

JU Ż  PO DC ZAS p re ze n ta c ji 
za w o d n ikó w  pa da ły  u w a g i, że 
„B e s k id ” , na  k tó ry m , w  k o n 
k u rs ie  k o n i po czą tku jących  
w y s ta r tu je  R oszczyn ia lsk i, zro 
b i n ie spodz iankę... R um ak w y 
k a zyw a l n a d m ia r tem peram en 
tu ,  an i c h w ili n ie  us ta ł w  
m ie jscu  i  ty lk o  og rom na  r u 
ty n a  jeźdźca p o w s trzym yw a ła  
go w  m ie jscu.

G d y  przysz ło  do ko n ku rsu  
m ło d y , bo  do p ie ro  od stycz
n ia  tre n o w a n y  „B e s k id ” , w y 
raźn ie  ba l się przeszkód i w re  
szcie za cz te ry  nieposłuszeń
s tw a  zosta ł w yk lu c z o n y  z  roz  
g ry w k i.

*  *  *Z  W IE L K Ą  a m b ic ją  s taną ł 
do ko n k u rs u  C ies ie lsk i z Poz
nania . Podczas ja zd y  te reno
w e j u le g ł k o n tu z ji  i  m us ia ł

W  M EC ZU  Po lska  — M a
ro k o  w  W arszaw ie, b ra m 
k a rz  P o lsk i — K o s tka  na
leża ł do na jja śn ie jszych  
p u n k tó w  w  d ru żyn ie .

s te row ać k o n ia  Jedną ręką« ’ 
K ie d y  w ięc p rze je ch a ł tor« 
s trąca jąc  ty lk o  dw ie  przesz
k o d y , nagrodzono go bu rzą  
bra w .

•  •  •
N AJC ZĘŚC IE J strącaną prze 

szkodą b y ł p o zo rn ie  ła tw y  
„O kse r” . Ja k  tw ie rd z il i zaw ód 
n ic y  „O kse r”  b y ł ź ie  u s ta w io  
n y , n ie w id oczn e  z ie lone p a łą k i 
b y ły  p u łap ką , w  k tó rą  w pa da  
ly  na jlepsze kon ie .

T U Ż  PO R O ZG R YW C E roz
m aw ia m y  z M arian em  B a b ire -  
ck im .

— T o  b y ł w y ją tk o w o  tru d 
n y  k o n k u rs  — m ó w i m is trz  
P o lsk i. W ycze rpu ją cy  n e rw o 
w o i psych iczn ie . N a „K r o k o 
szu”  s ta r tu ję  ju ż  11 ro k . T o  
ś w ie tn y  ko ń , k tó ry  razem  za 
m ną  zw ie d z ił ju ż  pó ł E u ro py ;

M o je  na jlepsze w y n ik i,  to  8 
m ie jsce  na  O lim p iad z ie  w  R zy 
m ie , m is trzo s tw o  P o lsk i w  
1959 r. w  skoka ch, m is trzo s tw o  
w  1960 r . w  u je żdża n iu  i  K K W j 

*  •  •
M Ó W I S E KR ETAR Z genera l

n y  P Z J  Zb. G rab iec. — Im p re  
za w  Lobezie bardzo udana, 
na  w yso k im  poz iom ie . Z aw ied  
l i  nas Czesi, k tó rz y  w o s ta t
n ie j c h w il i  o d w o ła li p rzy jazd . 
W śród m łodsze j ge ne rac ji m a 
m y  ka n dyd a ta  na  rasowego 
jeźdźca — 14-letnlego K rzysz
to fik a .

Duże b ra w a  na leżą się orgaś 
n iza to ro m . (S)

T A B E L A

1. G ó rn ik  13:’
2. P o lon ia  14.7
3. Zag łęb ie  11:5
4. R uch 11:7
5. Leg ia  9:7
6. POGOŃ 9:9
7. S ta l 9:9
8. Lech 7:11

Ś. W is ła  6:10
10. ŁK S  6:12
11. G w a rd ia  6:12
12. A R K O N IA  6:12
13. Le ch ia  6:12
14. O d ra  5:11

H  L IG A

S ta l — G a rb a rn ia  
U n ia  Rac. — R aków  
M ZK S  — S la v ia  3:0
D ąb — P o lo n ia  B dg. 1:0
P ia s t — B a łty k  2:4
Ś ląsk — S zo m b ie rk i 1:1
C ra cov ia  — P o lon ia  G d. 8:0

2 8 *
24:13
17:7
14:13

10:11 
11:20 
10:19 
8:17 
6:17

2:«

M ecz S ta r t — W aw el 
ło ż o n y  n a  25.X , b r .

T A B E L A

prze

1. S zo m b ie rk i 16:4 28:8
2. M ZK S 14:6 11:3
3. U n ia 12:8 27:20
4. C racov ia 11:9 21:17
5. R aków 11:9 13:12
6. P o lon ia  Bdg. T0:10 16:10
7. P iast 10:10 18:13
8. W awel 10:8 19:18
9. G a rb a rn ia 10:10 17:16

10. S ta ł M ie lec 10:10 12:11
11. Ś ląsk 8:12 14:14
12. Dąb 8:12 11:22
13. B a łty k 8:12 11:23
14. S ta r t 7:11 10:16
15. S la v ia 7:15 11:21
16. P o lon ia  Gd. 6:16 9:24

W  m is trzo s tw ach  l ig i  o - 
k ręg ow e j C za rn i do zna li n o  
w e j p o ra żk i p rze g ryw a ją c  
z Dębem 0:3 (0:0). Pogoń 
Ib  zrem isow ała  z P ogonią 
B a r lin e k  2:2, W ia ru s  — Ś w it 
2:1 1 O dra  — B łę k itn i 2:3.

A rk o n ia  Ib  — F lo ta , m ecz 
p rze łożony na  pó źn ie jszy 
te rm in .

1. Pogoń Ib
2. C zarn i
3. W ia ru s
4. Ś w it
5 B łę k itn i
6. Pogoń B .
7. Dab
8. A rk o n ia  Ib  
9 F lo ta

10. Odra

20:13
15:17
15:23
13:16
14:14
10:12
17:13
7:11
9:27

W  przedm eczu I  l ig i ,  ju 
n io rz y  A rk o n ii ro z g ro m ili 
O rła  Ż ydów ce 11:1 (5:0).

(n)

W BUDAPESZCIE ro 
zegrane zostało m iędzy 
państwowe spotkanie 
p iłka rsk ie  Węgry — Ju
gosławia. Mecz zakoń
czył się niespodziewa
nie zwycięstwem Jugo
s ław ii 1:0.

Niesoodziankę spra
w il i również p iłkarze 
NRD. k tó rzy  w  meczu 
międzypaństwowym po
kona li w  Dreźnie Ru
m unię  3 :2 ..


